
Obserwując nasze rodziny i zna-
jomych, można zauważyć, że od lat na-
stępuje depopulacja naszego miasta.
Oświęcim się starzeje i następuje
odpływ młodych do większych oś-
rodków miejskich. To tylko tak na
szybko. A co zrobili z tym nasi samo-
rządowcy (związani głównie z PO),
którzy rządzą miastem już od lat?
Czy prezydent zastanawiał się jak za-
trzymać ten proces? Nie przypomi-
nam sobie ani jednej publicznej de-
baty i dyskusji na ten temat!

statystyka jest bezwzględna
Szanowni Państwo, zobaczmy na

dane opublikowane przez GUS. 1995
rok – 44385 osób, 2011 rok (po-
czątek rządów prezydenta Janu-
sza chwieruta) – 40600 osób i ko-
niec 2022 roku – 36048 osób. Tak, w
ciągu ostatnich 27 lat ubyło nas w
Oświęcimiu ponad 8000 osób.

Z tymi faktami nie da się dysku-
tować. Widać czarno na białym, co
dzieje się w naszym mieście. A prze-
cież takie skutki demograficznej za-
paści miasta dotykają również nasz sa-
morząd, głównie poprzez zmniejszo-
ne wpływy z podatków. Mniej ludzi,
mniejsze wpływy z podatków. Oś-
więcim niestety systematycznie się
wyludnia. Co stało się już faktem.

Moi Drodzy, przedstawione dane
demograficzne z Oświęcimia nie na-
pawają, przynajmniej mnie, opty-

mizmem. Na pewno nie ma powodów
do aż tak wielkiej„prezydenckiej” ra-
dości, że Oświęcim „dynamicznie się
rozwija”. Jako społecznicy na łamach
„Kuriera Oświęcimskiego” i interne-
towego programu„Porozmawiajmy.O”
od dłuższego czasu dyskutujemy o po-
tencjalnych możliwościach rozwoju
miasta. Przedstawiamy propozycje
do dyskusji. Dla mnie wyznacznikiem
rozwoju miasta niestety nie są już
tylko kolorowe kwiatki na rondach i
czarny asfalt na drogach. Dziś Oświę-
cim potrzebuje zdecydowanie więk-
szego zaangażowania władz miasta w
różnych obszarach. Oświęcimianie
potrzebują ambitnych planów, po-
mysłów, a nawet marzeń. Nie
chciałbym, abyśmy w najbliższej przy-
szłości musieli np. likwidować nie-

które szkoły czy np. instytucje kultu-
ry, a otwierać głównie domy spokoj-
nej starości. Bo to wszystko niestety
zmierza w tym mało optymistycz-
nym kierunku. Na taki stan rzeczy się
nie godzę.

Powody wyludniania się
Oświęcimia

Gdzie szukać przyczyny wylud-
niania się naszego miasta? Uważam,
że głównie w braku dobrej, nowo-
czesnej pracy i możliwości osobiste-
go rozwoju. W Oświęcimiu się uro-
dziłem i tutaj mieszkam. Wiem do-
skonale, że aby znaleźć dobrą, dobrze
płatną pracę najczęściej trzeba do-
jeżdżać do Katowic, Bielska-Białej,
Krakowa, Tychów, Czechowic-Dzie-
dzic, a nawet i Zatora.

Drugą przyczyną depopulacji
może być niskie zaangażowanie na-
szego samorządu w budowę miesz-
kań komunalnych. Jakoś nie przypo-
minam sobie, aby Pan prezydent Ja-
nusz Chwierut z wielką pompą otwie-
rał jakiś blok komunalny… A nie
wszystkich przecież stać na mieszka-
nie od dewelopera lub nawet z OTBS.
Ale moja pamięć może być zawodna.
Jak się mylę, to mnie poprawcie.

Po trzecie Koledzy z PO pewnie
powiedzą, że część mieszkańców Oś-
więcimia wyprowadziła się do gminy
Oświęcim. OK, ale to nie zmienia fak-
tu, że samo miasto Oświęcim się wy-
ludnia. Przecież Oświęcim to Oświę-
cim, a gmina Oświęcim to odrębny sa-
morząd. Chyba, że ktoś chce wrócić do
tematu scalenia miasta i gminy w je-
den organizm.

Po czwarte, myślę, że aby sku-
tecznie rozwiązać problem demo-
graficzny, potrzebna jest zmiana men-
talności, głównie najmłodszego po-
kolenia. Jeśli nie zmienimy mental-
ności i przekonania naszych dzieci i
najbliższych, żeby zostały w naszym
mieście, to nic nie zmienimy.

czy w Oświęcimiu da się
„funkcjonować lepiej”?

Wymienione przeze mnie przy-
czyny depopulacji Oświęcimia są naj-
prawdopodobniej pochodną prze-
chodzenia społeczeństwa od pirami-

dy elementarnych potrzeb Maslowa
do koncepcji potrzeb postmaterial-
nych Ingleharta. Młodzi oświęcimianie
opuszczają swoje rodzinne miasto,
ponieważ nie wystarcza im podejście
„jak przeżyć z dnia na dzień”, chcą po
prostu„funkcjonować lepiej”. Jednak
ewidentnie oświęcimskie władze już
od lat tego nie rozumieją. I tutaj po-
trzeba pilnej zmiany w myśleniu władz
wykonawczych i uchwałodawczych
naszych jednostek samorządu tery-
torialnego.

W Oświęcimiu najczęściej migrują
młodzi, co ma znaczący wpływ na
strukturę wieku. W naszym mieście
jest coraz więcej seniorów, a mało
młodych. W efekcie jest dużo zgonów
i mało urodzeń. Taki ujemny przyrost
naturalny prowadzi do dalszego wy-
ludniania się miasta. Jest to przecież
samonakręcająca się spirala…

Podsumowując
Te kilka powyższych akapitów to

tylko syntetyczne podsumowanie
tego, co dzieje się w naszym mieście
na przestrzeni ostatnich lat z liczbą
ludności. Z pewnością te moje krót-
kie przemyślenia nie pretendują do
miana kompleksowej analizy zjawis-
ka. W tym temacie mogłaby powstać
przynajmniej dobra praca magis-
terska. Nasuwa się jednak zasadnicze
pytanie, czy Oświęcim pod rządami
Janusza Chwieruta naprawdę tak„dy-
namicznie się rozwija”jak przedstawili
to miejscy specjaliści od PR w me-
diach lokalnych? A może samo-
rządowcy związani z PO chcą po pro-
stu dalej tylko trwać na swoich sta-
nowiskach? Bo jakoś wizji rozwoju
miasta nie widać na horyzoncie.
Kończąc, od czasu kiedy Janusz
Chwierut został komisarzem miasta w
2011 roku, ubyło nas w Oświęcimiu
już ponad 4500 osób...

Szanowni Państwo, jak zwykle
zachęcam do wyrażania swoich opi-
nii. Oczywiście możecie się ze mną nie
zgodzić. Mój adres e-mail: kubaprze-
woznik@poczta.onet.pl.

Jakub Przewoźnik,
radny miasta Oświęcim
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Dyskusja obywatelska

Czy Oświęcim się stale zwija?
Sprawdzam czarno na białym
W ostatnim czasie gospodarz naszego miasta próbuje uparcie udowadniać w liście otwartym do
mieszkańców, że Oświęcim w trakcie jego rządów „dynamicznie się rozwija”. Serio? Na początek za-
chęcam więc do spojrzenia na dane statystyczne, mogące nam sporo powiedzieć o rozwoju miasta,
a mianowicie – liczbie ludności.

Przykro pisać o takich spra-
wach, bo przecież wszędzie się
trąbi, że dobro dzieci stawiamy po-
nad wszystko. I niby żadna krzyw-
da się nie dzieje. Nie sposób nie od-
nieść wrażenia, że coś jest jednak
nie tak jak powinno.

Temat, którym się zajmuję, doty-
czy Miejskiego Przedszkola nr 15,
przy ulicy Budowlanych w Oświęci-
miu. Z relacji mojego rozmówcy wy-
nika, iż placówka jest fatalnie za-
rządzana przez panią pełniącą obo-

wiązki dyrektora, a na domiar złego
najwyraźniej pozostaje też poza kon-
trolą Urzędu Miasta.

Może jednak nie jest tak jak przy-
puszcza mieszkaniec Oświęcimia? Może
wszystkie działania mają pełną apro-
batę Prezydenta Miasta? Do rzeczy.
Jak mnie poinformowano, sanepid
wyłączył z użytkowania aż 8 z 11
urządzeń na placu zabaw dla dzieci.Wy-
remontowane przez pracowników pia-

skownice nie mają piasku, a w tym cza-
sie osoba pełniąca obowiązki dyrekto-
ra remontuje swój gabinet oraz piwni-
ce, rzekomo na cele dydaktyczne.

Odpowiedzialnym za oświatę w
mieście Oświęcim jest Wiceprezydent
Krzysztof Kania i być może, jak widać
na tym przykładzie, nie w pełni panuje
On nad powierzonymi mu zadaniami.
Nie do wiary, że w mieście z takimi am-
bicjami, jakim niewątpliwie jest Oś-

więcim, trzeba interweniować w spra-
wie piasku w piaskownicy na przed-
szkolnym placu zabaw. Może pocze-
kajmy do zimy, śnieg przykryje pia-
skownice i do kolejnej wiosny spokój.
I tylko dzieci szkoda.

Jako radny miasta Oświęcim zo-
bowiązałem się do skierowania sto-
sownej interpelacji na ręce Prezyden-
ta i tak też uczyniłem. Odpowiedzią po-
dzielę się z Państwem w kolejnym
numerze „Kuriera Oświęcimskiego”.

Waldemar Łoziński
radny miasta Oświęcim

Okiem radnego

Najpierw gabinet,
a wy dzieci poczekajcie...

Zapraszamy
na Mszę Świętą
w 104. rocznicę urodzin katechet-
ki Antoniny Małysiak. 17 czerwca
2023 roku, g. 18.00, kościół Wnie-
bowzięcia NMP w Oświęcimiu.



rozwój wspólnoty lokalnej
połączony z zapewnieniem pokoju
społecznego wokół byłego nie-
mieckiego nazistowskiego obozu
koncentracyjnego i zagłady Ausch-
witz-Birkenau. to cel, który kon-
sekwentnie od lat realizowany jest
w ramach Oświęcimskiego strate-
gicznego Programu rządowego.

16 maja wojewoda małopolski
Łukasz Kmita zawarł z samorządami
ziemi oświęcimskiej umowy w ra-
mach VI etapu programu, obej-
mującego lata 2021-2025. Umowy
zostały podpisane z przedstawiciela-
mi Powiatu Oświęcimskiego, miasta
Oświęcim, gminy Chełmek oraz gmi-
ny Oświęcim. W uroczystości uczest-
niczył m.in. poseł krzysztof kozik,
Waldemar Łoziński – dyrektor biura
poselskiego rafała Bochenka oraz
Jarosław Jurzak – radny powiatu
oświęcimskiego. Wydarzenie odbyło
się w Bibliotece Publicznej w Chełmku.

– Były niemiecki nazistowski obóz
koncentracyjny i zagłady Auschwitz-
Birkenau to symbol szczególny. Symbol
totalitaryzmu i niezawinionego cier-
pienia. Jak wynika z szacunkowych
danych, śmierć poniosło tam od 1 do
1,5 mln ludzi. Ważne jest, by o tym pa-
miętać i by pamięć tę przekazywać ko-
lejnym pokoleniom, ale też pomóc zie-
mi oświęcimskiej w normalnym funk-
cjonowaniu. Z tej idei wyrósł Oświę-
cimski Strategiczny Program Rządowy.
Realizujemy go w ścisłym partner-
stwie rządu i samorządu. Bo razem jes-
teśmy silniejsi, razem możemy łatwiej
osiągnąć nawet tak złożone cele –
mówił wojewoda małopolski Łukasz
kmita.

z myślą o ziemi oświęcimskiej
Oświęcimski Strategiczny Pro-

gram Rządowy realizowany jest od

1997 roku. Aktualnie prowadzony jest
etap VI obejmujący lata 2021-2025. Do
2020 r. realizacja Programu objęła
pięć kolejnych etapów trwających
cztery-pięć lat.

Beneficjentami Oświęcimskiego
Strategicznego Programu Rządowego
Rada Ministrów ustanowiła: powiat oś-
więcimski, miasto Oświęcim, gminę
Oświęcim, gminę Brzeszcze, gminę
Chełmek oraz Małopolską Uczelnię
Państwową im. Rotmistrza W. Pilec-
kiego w Oświęcimiu.

Inwestycje przewidziane
na rok 2023

– Na realizację OSPR w latach 2021-
2025 przewidziano wydatkowanie z
budżetu państwa 61,6 mln zł, przy
udziale środków własnych beneficjen-
tów w wysokości 30,5 mln zł. Na rok
2023 z rezerwy celowej budżetu pań-
stwa została zabezpieczona pula 16,2
mln zł, którą objęte są dziś podpisane
umowy. Planowany udział własny be-
neficjentów zawiera się w wydatkach o
łącznej wysokości ok. 12 mln zł. Tym sa-
mym realizacja OSPR w roku 2023 za-
mknie się wydatkowaniem ponad 28
mln zł – informuje wojewoda małopol-
ski Łukasz kmita.

Powiat oświęcimski na realizację
trzech zadań otrzymał dofinansowa-
nie w kwocie ponad 3,2 mln zł. Wśród
nich znalazły się: – etap trzeci prze-
budowy ul. Niwy, ul. Sportowej oraz
ul. Ofiar Faszyzmu w Brzezince, – etap
drugi przebudowy ul. Wysokie Brze-
gi oraz ul. Szpitalnej w Oświęcimiu,
– utrzymanie terenów Skarbu Państwa.

Dofinansowanie dla gminy Oś-
więcim na realizację czterech zadań
wyniosło zaś blisko 4,1 mln zł. Wśród
nich znajdują się: – etap drugi budo-
wy kanalizacji sanitarnej w Brzezince,
– przebudowa ul. Zapłocie w Brze-
zince, – etap pierwszy przebudowy ul.
Załawie w Babicach, – etap trzeci za-
dania wieloletniego „Utworzenie ze-

społu szkolno-przedszkolnego w Brze-
zince”.

Miasto Oświęcim na realizację
etapu drugiego zadania pod nazwą
„Zagospodarowanie terenu pomiędzy
ul. Berka Joselewicza i ul. Bulwary
wraz z budową parkingu podziem-
nego”otrzyma natomiast dofinanso-
wanie wysokości 6 mln zł.

Z kolei gmina Chełmek na reali-
zację dwóch zadań wieloletnich otrzy-
ma ponad 2,9 mln zł. Środki te zostały
podzielone na realizację: – etapu trze-
ciego zagospodarowania dwóch sta-
wów w Chełmku oraz ich otoczenia w
zakresie budowy miejsca pamięci,
ścieżek rowerowych oraz oświetle-
nia, – etapu drugiego zadania „Naj-
odważniejszy z odważnych – budowa
wieży widokowej imienia Rotmistrza
Witolda Pileckiego jako miejsca pa-
mięci wraz z zagospodarowaniem te-
renu i infrastrukturą towarzyszącą na
wzgórzu Skała”.

W 2021 roku przystąpiono do
realizacji 9 zadań, z których 3 zakoń-
czono. Na realizację programu prze-
znaczono 11,6 mln zł z budżetu pań-
stwa. W ubiegłym roku na 10 zadań w
ramach OSPR, w budżecie państwa za-
bezpieczono środki w wysokości po-
nad 15 mln zł.

Fot. malopolska.uw.gov.pl
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liczba numeru
2,5 mln zł
na konkurs i dokumentację
projektową nowej hali
lodowej w Oświęcimiu.

75. rocznica śmierci
rtm. Witolda Pileckiego

Sportowcy
w Przeciszowie docenieni!

28 kwietnia 2023 roku w Domu kultury w Przeciszowie odbyło się pod-
sumowanie Plebiscytu na sportowca roku 2022 w Gminie Przeciszów.

W tegorocznej edycji nagrodzeni zostali: Antoni trębacz (karate), Maria
Górecka (piłka nożna), Maja Domasik (piłka nożna), seweryn Matla (piłka
nożna), hubert rapka (szachy, karate), Łucja Noworyta (tenis stołowy) oraz
sylwia Piotrkowska (tenis stołowy). Nagrodę specjalną za rozwój sportu z rąk
Wójta Gminy Przeciszów Tomasza Kosowskiego otrzymał LKS Przeciszovia, a
nagrodę odebrał Michał kozłowski.

– Szczególne podziękowania należą się rodzicom wyróżnionych sportowców
za motywację i ukierunkowywanie młodego pokolenia. Osobne podziękowania
kierujemy do organizacji sportowych działających na terenie Gminy Przeciszów
– powiedział Łukasz Fuczek, kierownik Gminnej Biblioteki Publicznej w
Przeciszowie. – To wyjątkowe popoludnie z pewnością zapadnie w pamięci u na-
grodzonych, a jednocześnie będzie motywacją dla kolejnych osób uprawiających
wszelakie dyscypliny sportowe. Gratulujemy i życzymy kolejnych sukcesów – do-
dał Łukasz Fuczek.

Podpisanie umów w ramach Oświęcimskiego
Strategicznego Programu Rządowego

25 maja 1948 r. ok. 21.30 w
więzieniu na Mokotowie przepro-
wadzono egzekucję rtm. Witolda
Pileckiego. komuniści zabili jed-
nego z najdzielniejszych obroń-
ców niepodległości rP. rotmistrz
Pilecki po wysłuchaniu wyroku

komunistycznego sądu orze-
kającego karę śmierci, powiedział
„starałem się tak żyć, abym w go-
dzinie śmierci mógł się raczej cie-
szyć niż lękać”.

Także w Oświęcimiu pamiętano o
tym niezwykłym człowieku. Radni
miasta Oświęcim Waldemar Łoziński
i Jakub Przewoźnik oddali symbo-
liczny hołd wielkiemu polskiemu bo-
haterowi zapalając znicze przy pa-
miątkowej tablicy na osiedlu Pilec-
kiego oraz pod pomnikiem rotmistrza
na terenie Małopolskiej Uczelni Pań-
stwowej.

Witold Pilecki: uczestnik wojny pol-
sko-bolszewickiej, kampanii 1939 roku,
oficer Armii Krajowej, więzień-ochotnik
do Auschwitz oraz Honorowy Obywa-
tel Miasta Oświęcim.

redaktor naczelny: Kamil Jagodyński
adres do korespondencji:
kurieroswiecimski@wp.pl

projekt graficzny i skład: Ryszard Wachel
ISBN 978-83-62010-93-6

druk: Agora SA
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A już w kolejnym
numerze...

Drodzy Mieszkańcy
powiatu oświęcimskie-
go, a w szczególności
gminy Oświęcim. Na
sesji Rady Powiatu złożyłem interpe-
lację w sprawie remontu ulic Porębs-
ka na Zaborzu i Wadowicka w Porębie
Wielkiej. Po uzyskaniu stosownej od-
powiedzi, podzielę się pozyskanymi in-
formacjami w kolejnym numerze„Ku-
riera Oświęcimskiego”.

Jacek Pyrek,
radny powiatu oświęcimskiego

Okiem radnego

W imieniu
piesków i ich
właścicieli
apeluję

kolejna osoba zwróciła się do
mnie z problemem, który niestety
jest częstym zjawiskiem na naszych
osiedlach, a dotyczy wyrzucania
jedzenia. są takie osoby, którym
wydaje się, że robią„dobrą robotę”
wyrzucając resztki z obiadu z prze-
znaczeniem np. dla dzikich pta-
ków. Niestety, ale tym wyrzuca-
nym jedzeniem, karmią się też zwie-
rzęta niepożądane w naszym oto-
czeniu, jakimi są szczury. Ofiarami
takiego zachowania padają głównie
nasze pieski.

W tej sprawie o interwencję po-
prosiła Pani Ania z osiedla Chemi-
ków, mówiąc: – Kilka dni temu, będąc
na spacerze ze swoim pieskiem, nie za-
uważyłam jak piesek w trawie znalazł
kości z kurczaka. Było ciemno zanim za-
reagowałam, zdążył część zjeść. Całą
noc go czyściło, wymiotował, rano nie
obyło się bez wizyty u weterynarza.
Każdy piesek skusi się na kosteczkę. To
bardzo nieodpowiedzialne, że ludzie
wyrzucają resztki jedzenia w tym kości,
w zasadzie gdzie popadnie. Jeśli ktoś
chce karmić ptaki, proszę bardzo, ale
proszę nie wyrzucać zepsutego jedzenia
i kości – zaznacza Pani Ania.

Trudno się nie zgodzić z tym, co
mówi i o co prosi Pani Ania, bądźmy
bardziej odpowiedzialni, a jeśli trzeba,
to zwracajmy uwagę tym, którzy nie
są. Oczywiście dokarmianie ptaków
jest szlachetne i trzeba to robić, ale naj-
lepiej karmą dla ptaków.

Waldemar Łoziński,
radny miasta Oświęcim



słuchamy co mówią mieszkańcy

Co z tym naszym Starym Miastem.
Brakuje np. sklepików spożywczych
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Zapraszamy do dyskusji.
Czekamy na Wasze
tematy i opinie!

szanowni Państwo, serdecznie zapraszamy wszystkich zaintere-
sowanych lokalnym życiem społecznym, politycznym i kulturalnym
do redakcyjnej i obywatelskiej współpracy. to jest Wasze miasto. to
jest Wasz powiat. to są nasze wspólne sprawy.

Jak zawsze, zachęcamy Państwa do wyrażania swoich opinii i prze-
myśleń. Zapraszamy do wspólnego włączenia się w tworzenie różnorod-
nego i zaangażowanego w sprawy społeczne„Kuriera Oświęcimskiego”. Na
naszych łamach możemy publikować Wasze przemyślenia, uwagi, repor-
taże, felietony, wywiady, zdjęcia czy nawet opowiadania. Zachęcamy do
współpracy. Zapraszamy do dyskusji. Razem możemy tworzyć istotną dla
całej naszej społeczności treść i wartość.

Nasz adres e-mail: kurieroswiecimski@wp.pl
Pozdrawiamy, zespół redakcyjny „Kuriera Oświęcimskiego”

Chrońmy dzieci, wspierajmy
rodziców. Trwa zbiórka podpisów

lokalni działacze Prawa i sprawiedliwości z okręgu nr 30 – Oświęcim
dołączyli do ogólnopolskiej inicjatywy ustawodawczej „chrońmy dzieci,
wspierajmy rodziców”. Akcja ma na celu wzmocnienie pozycji i głosu rodziców
oraz ich przedstawicieli w społecznym organie szkoły – radzie rodziców –
w zakresie skutecznego sprzeciwiania się niepożądanym treściom kiero-
wanym do ich dzieci przez stowarzyszenia lub inne organizacje.

– Będziemy widoczni we wszystkich miastach okręgu wyborczego nr 30: Chrza-
nowie, Oświęcimiu, Wadowicach, Suchej Beskidzkiej i Myślenicach. Angażujemy się
w zbiórkę podpisów popierających ten projekt ustawy. Naszym zadaniem jest wspie-
ranie dzieci oraz rodziców w respektowaniu prawa do wychowania, zgodnie z ich prze-
konaniami. Stop deprawacji dzieci – powiedział podczas konferencji prasowej Ma-
riusz krystian, pełnomocnik PiS w okręgu nr 30. – Podpisy pod projektem ustawy
„Chrońmy dzieci, wspierajmy rodziców” można także składać w biurach poselskich w
Oświęcimiu przy ul. Górnickiego 1. Zapraszam! – dodał Mariusz krystian.

W konferencji uczestniczyli: Mariusz krystian – wójt Spytkowic i pełno-
mocnik PiS w okręgu nr 30, Marek Polak – poseł na Sejm RP, Izabela
Miłkowska – dyrektor biura poselskiego Krzysztofa Kozika i radna Brzeszcz,
Jakub Przewoźnik – radny miasta Oświęcim, a także przedstawiciele Forum
Młodych PiS w okręgu wyborczym nr 30.

Oświęcimianie na rzecz budżetu
obywatelskiego. Takie narzędzie
umacnia demokrację

W pierwszy weekend maja radny
miasta Oświęcim Jan Adamaszek na
rynku w Oświęcimiu zbierał podpisy
pod petycją w sprawie powołania w
ramachbudżetumiastaBudżetuOby-
watelskiego. Akcja spotkała się z po-
parciem wielu oświęcimian.

Budżet Obywatelski po raz pierw-
szy został wprowadzony w Sopocie w
2012 roku. Jest z powodzeniem
wdrożony w wielu miejscach w Polsce,
pozwalając mieszkańcom danego te-
renu zaangażować się w kreowanie
otaczającej ich przestrzeni oraz wyda-
rzeń. Zazwyczaj ma to formę dwueta-
powego konkursu, gdzie najpierw są
zgłaszane pomysły przez zaintereso-
wanych, a później odbywa się głoso-
wanie.Warto zwrócić uwagę, że w usta-
wie o samorządzie gminnym przewi-
dziano możliwość jego wprowadze-
nia.W Oświęcimiu nie ma wdrożonej ta-
kiej inicjatywy. Postanowił to zmienić,
jako kolejny śmiałek, Jan Adamaszek,
radny Rady Miasta z „Porozumienia dla
Oświęcimia”.

Na swoim profilu na Facebooku
ogłosił, że będzie zbierał podpisy w so-
botę oraz niedzielę w godzinach po-
południowych. Akcja zyskała poparcie
wielu mieszkańców oraz osób z in-
nych miast. – Spotkałem wiele osób po-
zytywnie nastawionych do tego po-
mysłu. Wiele ciekawych rozmów na temat
miasta i jego potrzeb. Dużo materiału do
przemyśleń – powiedział Jan Adama-
szek.

Akcjęwsparł jakojedenzpierwszych
Maciej Klima, działacz stowarzyszenia
KOS 2018. – Ideę budżetu obywatelskie-
go znam od czasów kampanii 2014 roku,
kiedykandydowałemzkomitetuKWWMi-
rosławaWasztyla.Mirosławchciałwdrożyć
to i inne podobne inicjatywy w razie swo-
jego zwycięstwa. Wtedy nie udało się to.
Czas, kiedy nie ma tego konkursu można
wykorzystaćnaprzyjrzeniesięinnymiunik-
nięciu ich błędów. Marzę o tym, by miesz-
kańcy wybierali kandydatów do realiza-
cji w czasie swojego święta we wrześniu
podczas święta miasta – podkreśla Ma-
ciej klima.

Do wspomnianego niedzielnego
wieczoru udało się zebrać mnóstwo
podpisów. – Nie zamierzam poprzestać
na tym. Będę dostępny dla Was w czasie
kolejnych imprez plenerowych. Zapra-
szaminnychdowspółpracy.Niejestemza-
zdrosnyoinnepodobneinicjatywy.Razem
liczę,żeudanamsięprzekonaćprezydenta
i jego radnych do wprowadzenia budżetu
obywatelskiego już w najbliższym czasie.
Lider lokalnej Platformy Obywatelskiej,
poseł Marek Sowa kiedyś z powodzeniem
wdrożył ten pomysł w województwie
małopolskim. Liczę, że rozwieje ewen-
tualneobawyswojegokolegi–dodajeJan
Adamaszek.

– Działam w środowiskach, gdzie
często wspomina się o tej i podobnych ini-
cjatywach. W ten czy inny sposób bę-
dziemynawoływaćdojegouruchomienia.
Mam wrażenie, że nie będziemy samotni
ztympomysłemiwytworzysiękoalicjapo-
nad podziałami– podsumowuje Maciej
klima.

– Budżetu obywatelskiego w Oświę-
cimiu ciągle nie ma, a przecież takie na-
rzędzie umacnia demokrację lokalną. To
właśnie w ramach budżetu obywatel-
skiegomieszkańcymogąsamidecydować
o części wydatków publicznych w swojej
gminielubmieście.Przypomnijmy,żewin-
ternetowym programie „Porozmawiaj-
my.O” radni Waldemar Łoziński, Jakub
Przewoźnik, Jan Adamaszek, a także blo-
ger Maciej Klima oraz Paweł Plinta roz-
mawiali wspólnie o potrzebie utworzenia
oświęcimskiego budżetu obywatelskie-
go. I wszyscy wspomniani Panowie są
za! – dodaje radny Jakub Przewoźnik.

Mk, JP

Do napisania tych kilku słów zmo-
tywowały mnie rozmowy z miesz-
kańcami starego Miasta w Oś-
więcimiu. Mieszkańcy dzielą się
spostrzeżeniami, a czasami pro-
szą też o interwencję. zatem do
rzeczy.

Na stronie Oswiecim.pl można
przeczytać: „Oświęcimskie Stare Mias-
to kusi wieloma wspaniałymi budow-
lami i zachowanym średniowiecznym
układem urbanistycznym. Przecha-
dzając się jego uliczkami, zobaczymy
piękne kamieniczki, niepowtarzalne
kościoły i klasztory, wzgórze zamkowe
z historyczną zabudową i pamiątki po
społeczności żydowskiej”. Oczywiście,
trudno się nie zgodzić. Ale przecież
Stare Miasto to nie tylko oświęcimska
starówka, nie tylko zabytki. Tutaj
mieszka też wiele osób. I to właśnie oni
– mieszkańcy Starego Miasta –
zgłaszają się do mnie najczęściej.

Szanowni Państwo, mam
wrażenie, że ta część Oświęcimia jest
trochę zapomniana. Władze miasta od
wielu lat stawiają tutaj wyłącznie na
turystykę. OK, turystyka jest ważna!
Jest jednak jedno małe„ale”. Przecież
ta część naszego miasta to nie muze-
um. Tutaj mieszkają ludzie. Nie
możemy patrzyć tylko na Stare Mias-
to przez pryzmat starówki i przy-
ległych do rynku ulic.

Czyżby nad Starym Miastem w Oś-
więcimiu wisiało jakieś fatum? Już
na początku kadencji prezydent Ja-
nusz Chwierut i radni PO chcieli z
ogromną determinacją zlikwidować
Szkołę Podstawową nr 3 przy ul. Kra-
sickiego. Na szczęście się to im nie
udało. Przecież tutaj dzieci też chcą się
uczyć! W tej części miasta nie ma po-
nadto boiska z prawdziwego zdarze-
nia. A gdzie najbliższe przedszkole? Na
Błoniach, na ul. Budowlanych? W cen-
trum miasta problemem jest też do-
stęp do szybkiego, światłowodowego
internetu. Ale dowiedziałem się już
przecież od pana prezydenta, że in-
ternet to nie jego sprawa...

Ostatnio najczęściej zgłaszanym
do mnie problemem jest brak małych
sklepików spożywczych. Pewnie wie-
lu z Państwa powie, że są „Żabki” i
sklep „Społem”. Tak, są, ale gdzie?

Osoby starsze z rejonów ulic np. koń-
ca Krasickiego, Piłsudskiego czy Cho-
pina muszą przedostać się aż w oko-
lice rynku. To często dla seniorów od-
ległość nie do pokonania (ok. 1,4 km
w jedną stronę). A przecież nie wszys-
cy jeżdżą samochodami. A jak już
jeżdżą, to gdzie mogą zaparkować
swoje samochody?

Kolejną bolączką Starego Miasta
jest niska jakość dróg. Ul. Chopina –
dziura goni dziurę, na Rynku wypadają
otoczaki, ul. Kownackiej – nieremon-
towana od lat. Dobrze, że chociaż
udało się wyremontować ul. Piłsud-
skiego. Cieszę się! A co z częścią Oś-
więcimia za torami kolejowymi w
stronę jezior Kruki? Tam też mieszkają
podatnicy i mieszkańcy Oświęcimia.

Przy okazji. A co z nieprawidłowym
parkowaniem samochodów w różnych
częściach Starego Miasta?

Nierozwiązanych problemów na
Starym Mieście jest wiele. Wiem do-
skonale, że można je rozwiązać. Trze-
ba tylko chcieć. Stare Miasto jest pięk-
ne! Tutaj mieszkam i marzę o tym, aby
wszystkie osiedla Oświęcimia rozwi-
jały się w sposób równomierny. Nie
może być tak, że niektóre części na-
szego miasta są pomijane czy wręcz
zapomniane.

Jakub Przewoźnik,
mieszkaniec Starego Miasta

Nowa wiata i nawierzchnia.
Owoc współpracy sołtysa
Zalińskiego i posła Bochenka

Przestrzeń w centrum Włosienicy zyskała nowe walory dzięki nowej wia-
cie przystankowej oraz nowej nawierzchni z kostki brukowej. Przedsięwzięcie
to było możliwe dzięki intensywnym działaniom sołtysa Władysława zaliń-
skiego. Dzięki rozmowom udało się pozyskać do pomocy w znalezieniu środ-
ków finansowych na to zadanie posła rafała Bochenka. Zadanie to otrzymało
wsparcie ok. 20 tysięcy złotych. Przy tej okazji wspomnieć należy także ak-
tywność sołtysa w poszukiwaniach środków na termomodernizację remizy OSP
Włosienica. To m.in dzięki jego zaangażowaniu udało się pozyskać ok. 70 tys.
zł wsparcia od fundacji Grupy AZOTY. kMk
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Kampania „Ostrzegamy seniorów
przed oszustami”. Przypominamy
jak należy postąpić

Fundacja Pobliskie Miejsca Pamięci
Auschwitz-Birkenau laureatem nagrody
im. Marii i Łukasza Hirszowiczów przyznanej
przez Żydowski Instytut Historyczny

Fundacja Pobliskie Miejsca Pa-
mięci Auschwitz-Birkenau otrzy-
mała Nagrodę im. Marii i Łukasza
hirszowiczów przyznawaną przez
Żydowski Instytut historyczny. ka-
pituła Nagrody w składzie: Ada
Willenberg, dr Monika Polit oraz dr
hab. Witold Mędykowski przyznała
nagrodę w dziedzinie upamiętnie-
nia. Fundacja otrzymała też za-
szczytny tytuł strażnika Pamięci.

– W naszej działalności kierujemy
się słowami Stanisława Ryniaka, jed-
nego z pierwszych polskich więźniów
Auschwitz, który powiedział: „Są takie
miejsca, które krzyczeć będą wiecznie”.
I właśnie między innymi takie miejsca
staramy się otoczyć opieką – podkreś-
la Agnieszka Molenda-kopijasz,
prezes Fundacji Pobliskie Miejsca Pa-
mięci Auschwitz-Birkenau. – Ta na-
groda jest dla nas bardzo ważna z
uwagi na to, że od lat wraz z naszymi
nieocenionymi współpracownikami i
wolontariuszami wkładamy wiele wy-
siłku i pracy w to, by przybliżyć nieznaną
historię funkcjonowania kompleksu
obozowego KL Auschwitz – dodała
prezes Fundacji.

Monika Krawczyk, dyrektor
Żydowskiego Instytutu Historyczne-
go, przekazując nagrodę zaznaczyła,
że wielokrotnie odwiedzała miejsca
pamięci, którymi opiekuje się funda-
cja i widziała zbiory przedmiotów
obozowych, które udało się zgroma-
dzić. – Dysponujecie ogromną kolekcją
eksponatów, które są swego rodzaju re-
likwiami – powiedziała Monika kraw-
czyk.

Przedstawiciele fundacji przekazali
do zbiorów Żydowskiego Instytutu
Historycznego wyjątkowy obiekt –
dziecięcy bucik ze zbiorów Fundacji.
– Ten skórzany bucik został zabrany

przez miejscową ludność po wyzwole-
niu obozu Birkenau z magazynów tzw.
Kanady, w których Niemcy przecho-
wywali zrabowane mienie osób z trans-
portów deportacyjnych. Został odna-
leziony kilka lat temu na strychu gos-
podarstwa w pobliżu byłego obozu
wraz z innymi oryginalnymi przedmio-
tami – podkreśla Dagmar kopijasz,
członek Rady Fundacji Pobliskie Miejs-
ca Pamięci Auschwitz-Birkenau.

– Miejsca i obiekty, które nie zostały
włączone do Muzeum Auschwitz-Bir-

kenau i pozostały niejako na obrzeżach
pamięci, w czasie okupacji niemieckiej
stanowiły część integralnego kompleksu
wspomnianego obozu – zaznaczył w
swojej laudacji prof. Witold Mędy-
kowski. – Wiele z tych obiektów prze-
trwało do dnia dzisiejszego, choć ule-
gają one powolnemu niszczeniu przez
czynniki atmosferyczne. Dlatego też
niezwykle ważne jest ocalenie przed
zniszczeniem tego, co jeszcze można
uratować. Nie pozwólmy, aby pamięć o
ofiarach odeszła, ale też zachowajmy to
co możliwe, aby pokazać, uczyć, edu-

kować, wyjaśniać. Dziękuję bardzo Fun-
dacji Pobliskie Miejsca Pamięci!

– Czym dla nas, tutaj dzisiaj jest
Auschwitz? – pyta Dagmar kopijasz.
– To nie tylko teren ścisłego obozu
Auschwitz I i Birkenau, czyli obecnie Mu-
zeum. Dla nas Auschwitz to jest ponad
czterdzieści kilometrów kwadratowych
obozu, to również kilkanaście podo-
bozów, setki hektarów pól, dziesiątki
hektarów lasów, kilkanaście stawów,
zakłady pracy m.in. kopalnie, zakłady
chemiczne – to cały kompleks poobo-

zowy, który pozostał na tym terenie
do dziś – dodaje.

Fundacja Pobliskie Miejsca Pa-
mięci Auschwitz-Birkenau została po-
wołana w 2013 r. w celu ratowania
przedmiotów będących obecnie w rę-
kach osób prywatnych, a związanych
z byłym niemieckim nazistowskim
obozem koncentracyjnym i zagłady
Auschwitz – Birkenau oraz z jego po-
dobozami. Opiekuje się miejscami
pamięci na terenach niewchodzących
w obszar Państwowego Muzeum
Auschwitz-Birkenau w Oświęcimiu.

Policjanci poszukują sprawców
i nadal apelują o ostrożność oraz
rozwagę w kontaktach z nieznajo-
mymi osobami, które dzwoniąc na
telefon stacjonarny usiłują wyłudzić
pieniądze.

W przypadku telefonicznej prośby
o pilne przekazanie pieniędzy na-
tychmiast należy się rozłączyć i skon-
taktować się z krewnym, który miał
znaleźć się w trudnej sytuacji. W przy-
padku braku takiej możliwości na-
leży skontaktować się z innymi człon-
kami rodziny. Nie wolno działać w po-
śpiechu, ulegając presji czasu, którą
specjalnie wytwarzają oszuści, aby
osiągnąć swój cel. Należy pamiętać,
aby nie podawać informacji o posia-
danych oszczędnościach ani żadnych
danych osobowych. Nie należy prze-
kazywać pieniędzy osobom, których
nie znamy osobiście, jak i nie wpusz-
czać ich do mieszkania czy domu.
We wszystkich podejrzanych sytua-
cjach, należy niezwłocznie dzwonić

pod numer najbliższej jednostki Poli-
cji lub pod numer alarmowy 112.

Apelujemy do wszystkich miesz-
kańców o przekazanie tego kolejne-
go ostrzeżenia seniorom ze swoich ro-
dzin oraz sąsiedztwa. Ostrzeżenie z

pewnością pomoże uniknąć stania
się ofiarą przestępstwa. Im więcej se-
niorów świadomych, tym mniej znaj-
dzie się w gronie poszkodowanych.

asp. szt. Małgorzata Jurecka,
oficer prasowy KPP w Oświęcimiu

Oświęcim

103. rocznica urodzin
św. Jana Pawła II

karol Wojtyła, późniejszy papież Jan Paweł II przyszedł na świat 18 maja
1920 roku w pobliskich Wadowicach. Jego działalność religijna i społecz-
na wpłynęła na historię XX wieku. również w Oświęcimiu radni Miasta Oś-
więcim pamiętali o tym Wielkim świętym Polaku w dniu Jego 103. uro-
dzin.

Pod pamiątkową tablicą upamiętniającą pielgrzymkę Ojca Świętego do Oś-
więcimia i Brzezinki z 7 czerwca 1979 roku hołd św. Janowi Pawłowi II odda-
li, w kościele Wniebowzięcia Najświętszej Maryi Panny w Oświęcimiu, radni Mias-
ta Oświęcim Jakub Przewoźnik oraz Waldemar Łoziński.

Papież Jan Paweł II to wielka postać znana całemu światu. Był wielkim przy-
wódcą, orędownikiem dialogu, który poruszał sumienia wielu osób.

– Bez wkładu, myśli i nauczania Jana Pawła II nie byłoby dziś wolnej Polski oraz
nie byłoby przemian ustrojowych prowadzących do demokracji w krajach związa-
nych kiedyś z komunistycznym ZSRR. To m.in. dzięki św. Janowi Pawłowi II
możemy dziś sprawować niezależne funkcje samorządowe – powiedział radny
Jakub Przewoźnik.

– Jako radni PiS staramy się zawsze pamiętać o św. Janie Pawle II w naszym
mieście. Żałuję bardzo, że w Oświęcimiu-Mieście Pokoju nie mamy pomnika Pa-
pieża Polaka. Z bólem przypominam sobie maj 2020 roku, kiedy to większość rad-
nych, związanych z PO, odrzuciła wniosek radnych PiS o inicjatywie budowy po-
mnika Wielkiego Polaka w Oświęcimiu. To ogromna szkoda dla naszego miasta.
Mam jednak nadzieję, że kiedyś ulegnie to zmianie i godnie upamiętnimy św. Jana
Pawła II w Oświęcimiu – mówił radny Waldemar Łoziński.

Święty Jan Paweł II jest Patronem Małopolski, a także jedynym do tej pory
Honorowym Obywatelem Ziemi Oświęcimskiej oraz Honorowym Obywate-
lem Gminy Oświęcim.

Okiem radnego

Temat ławek na
przystankach powraca

Niby stary temat,
niby zapomniany, ale
wciąż u mieszkańców
budzi wiele emocji.
Niestety, ale nie jest to
trafiony miejski pro-
jekt, nie jest to trafiona
inwestycja.

Szczególnie to do-
tyczy przystanków, na-
zwę to – kluczowych
pod względem liczby
obsługiwanych pa-
sażerów. Najbardziej to
widać na przystanku w
Mieście. Małe, zupełnie
niezabezpieczające po-
trzeb podróżujących
wiaty, niechroniące ani
przed deszczem czy gradem, że o
śniegu nie wspomnę, ani nawet przed
słońcem. Jakby tego było mało, tak
żeby było chyba weselej, to zamon-
towano metalowe ławki. Teraz sytua-
cja ma się tak: pada deszcz lub śnieg,
nie ma się gdzie schronić, świeci słoń-
ce, nie ma się gdzie schronić. Jest
zimno, na metalowych ławkach nie
można usiąść, jest gorąco – ta sama sy-
tuacja, pada deszcz – to ławki mokre.
Pytam więc dla kogo te wiaty, dla kogo
te ławki?

Rozmawiałem ze
starszą panią w pobli-
skiej piekarni, która w
bardzo mocnych sło-
wach (nie odważę się tu
zacytować) skomento-
wała tych, którzy za ten
stan rzeczy odpowiadają
(czyli głównie pana pre-
zydenta). Zapytałem
miłą panią, która pracu-
je w piekarni, czy często
ktoś czeka na autobus u
niej w sklepie. Odpo-
wiedź była jednoznacz-
na: gdy tylko jest zła po-
goda to zawsze są takie
osoby. Warto w tym
miejscu przypomnieć,

że wielokrotnie ten problem poruszali
w interpelacjach radni Stanisław Bier-
nat i Michał Chrzan. Prezydenta to nie
wzruszyło i od lat jest tak jak jest. Oczy-
wiście prezydent autobusami nie jeź-
dzi, na przystankach nie czeka, na ław-
kach nie siedzi, ma przecież do dys-
pozycji służbową limuzynę. Tylko czy
to na pewno oznacza, że to nie Jego
problem?

Waldemar Łoziński,
radny miasta Oświęcim



24-25.05.2023 roku w Gmin-
nej Bibliotece Publicznej w Przeci-
szowie oraz filii w Piotrowicach
odbyło się spotkanie z dziećmi
przedszkolnymi z terenu Gminy
Przeciszów w związku z organi-

zacją projektu „cała Polska czyta
Dzieciom”.

– Jak co roku, wybraną bajkę
czytał naszym najmłodszym Wójt
Gminy Przeciszów Tomasz Kosow-
ski. To jakże ważne działanie, ma na

celu popularyzację cz ytelnictwa
wśród dzieci, dla których Gminna
Biblioteka staje się miejscem spę-
dzania czasu wolnego, zaintereso-
wania czytelnictwem i udziału w
wielu oferowanych przez naszą bib-

liotekę zajęć. W tych dniach dzieci
miały okazję zadawać Panu Wójtowi
wiele pytań, związanych nie tylko z
czytelnictwem – powiedział Łukasz
Fuczek, kierownik biblioteki w Prze-
ciszowie.

5kurier Oświęcimski

Borys Tynka zaprezentował
w Przeciszowie swoją nową książkę

8 maja to święto bibliotekarzy oraz bibliotek. to również świetny czas
na spotkania autorskie. Właśnie dzisiaj w Gminnej Bibliotece Publicznej
w Przeciszowie odbyło się spotkanie autorskie z Borysem tynką – prze-
wodnikiem w Ukrainie, znawcą kijowa czy Odessy. to właśnie to ostatnie
miasto było tematem spotkania.

To podróż przez ostatni rok doświadczeń i zmagań samego ze sobą. To rok,
w którym autor musiał przewartościować siebie i spojrzeć z zupełnie innej per-
spektywy na tragedię, bohaterstwo
mieszkańców Odessy. Miasta, które
jak wiele innych stało się symbolem
walki o wolność. Borys tynka napisał
siebie od nowa, napisał siebie z per-
spektywy wydarzeń ostatniego roku.
Napisał o tym, co przyszło mu zobaczyć
i zmierzyć się z własnym strachem.
„Odessa 4.5.0.” to książka bardzo oso-
bista, pisana niejako z pierwszej linii
frontu. To historia całego życia autora…

Borys tynka – pasjonat Ukrainy, autor książek o Ukrainie, pilot wycieczek,
certyfikowany przewodnik po Odessie oraz odeskich katakumbach. Należy do
Stowarzyszenia Przewodników Ukraińskich. W 2020 roku został wyznaczony
przez specjalną komisję Departamentu Kultury i Turystyki Rady Miasta Ode-
ssy na symboliczne stanowisko ambasadora Odessy w Polsce. 23 lutego 2022
roku – dzień przed napaścią Rosji na Ukrainę przyjechał do Odessy. Pozostał
w Ukrainie przez kolejne trzy miesiące, gdzie na miejscu zajmował się orga-
nizacją pomocy humanitarnej z Polski.

– Po blisko dwugodzinnym spotkaniu autor poświęcił czas czytelnikom na roz-
mowy oraz podpisywanie swoich autorskich książek. Dziękujemy za udział w tym
wydarzeniu – mówi Łukasz Fuczek, z przeciszowskiej biblioteki.

coraz częściej przestrzeń „kuriera
Oświęcimskiego”wypełniają tematy
społeczne, z naszego najbliższego
otoczenia, które zgłaszają nam sami
mieszkańcy.W końcu są takie media
lokalne, które interweniują nawet
w niewygodnych dla niektórych osób
tematach. tym razem „lżejszy kali-
ber”. Odwiedził mnie Pan karol, któ-
ry z wiadomych w naszym mieście
przyczyn chce pozostać anonimo-
wy. Pan karol poprosił o interwencję
w sprawie straszących toalet na
osiedlu, w okolicach Ock.

Temat toalet nie jest chlubnym te-
matem dla Pana Prezydenta. Wszak to
właśnie On, będąc jeszcze Komisa-
rzem (przypomnę, że po przegranych
wyborach w 2010 roku, pełnił obo-
wiązki prezydenta przez 3,5 roku z na-
dania Donalda Tuska) zasłynął naj-
droższymi szaletami w Polsce, które
wyśmiewano na łamach gazet ogól-
nopolskich. Do dzisiaj stoi ten„konte-
ner oklejony czarnym marmurem” za
około pół miliona złotych. Wiecznie

nieczynny z powodu różnych awarii
bądź też włamań, rzadko sprzątany
„prezydencki luksus”. Jako, że tymi
szaletami Prezydent nie powiedział
ostatniego słowa, powstał jeszcze
droższy przybytek na placu zabaw, w
Parku Pokoju. Toalety jak najbardziej
potrzebne, tylko czemu takie drogie?

Wróćmy jednak do szaletu, który
jest tematem notatki. Od kilku lat toa-
lety przy OCK nie funkcjonują, nie służą
mieszkańcom, tylko straszą. Jest to
środek osiedla, okolice przedszkola, a
tymczasem obiekt ten, można odnieść

wrażenie, najlepiej sprawdza się jako
przestrzeń do spożywania różnych
trunków. Można to zaobserwować po
butelkach i puszkach, wybierając się na
poranny sobotni lub niedzielny spacer.
W piątek lub sobotę wieczorem zde-
cydowanie odradzam. Nie wiem, jakie
plany ma Pan Prezydent co do tego
obiektu, ale zapytam o to w interpela-
cji radnego. Uzyskaną odpowiedzią
podzielę się z mieszkańcami, na łamach
„Kuriera Oświęcimskiego”.

Waldemar Łoziński,
radny miasta Oświęcim

Okiem radnego

Straszące od lat szalety miejskie
na osiedlu. Jak długo jeszcze?

Przeciszów

Biblioteka zaprasza, czyli cała polska czyta dzieciom



Marszałek Witold kozłowski i Iwo-
na Gibas z zarządu województwa
oraz burmistrz radosław szot pod-
pisali w Urzędzie Gminy w Brzesz-
czach umowę na opracowanie pro-
jektu budowlanego i wykonaw-
czego wraz z pozyskaniem nie-
zbędnych decyzji administracyj-
nych, umożliwiających budowę
obwodnicy Brzeszcz.

– Cieszę się, że inicjujemy kolejną
ważną inwestycję. Budowa obwodnicy
Brzeszcz to zadanie o priorytetowym
znaczeniu dla mieszkańców. Dlatego
Samorząd Województwa Małopol-
skiego również w tej sprawie aktywnie
wspiera lokalny samorząd. Podpisu-
jemy dzisiaj wspólnie z Panem Bur-
mistrzem Radosławem Szotem umowę
na opracowanie projektu budowlane-
go i wykonawczego wraz z pozyska-
niem niezbędnych decyzji administra-
cyjnych, umożliwiających realizację
tej inwestycji. To zatem pierwszy krok,
pierwszy etap prac, którego łączny
koszt wynosi ponad milion trzysta ty-
sięcy złotych. Mamy dofinansowanie z
Unii Europejskiej. Województwo
Małopolskie pokryje natomiast więk-
szość kosztów ponoszonych w ramach

wkładu krajowego – mówi marszałek
Witold kozłowski.

– Dziękuję Panu Burmistrzowi
Brzeszcz za dobrą współpracę. Dziękuję
również Pani Marszałek Iwonie Gibas, któ-
ra w zarządzie województwa jest praw-
dziwym ambasadorem spraw Małopol-
ski Zachodniej i oczywiście całej małopol-
skiej kultury – dodaje marszałek Witold
kozłowski.

– Dziękuję Panu Marszałkowi Witol-
dowi Kozłowskiemu za wsparcie i pełne
zrozumienie, jak ważne jest powstanie ob-
wodnicy Brzeszcz. Cieszę się dzisiaj po-

dwójnie, jako małopolski samorządo-
wiec oraz właśnie mieszkanka gminy
Brzeszcze. Celem budowy obwodnicy
jest przeniesienie głównego ruchu po-
jazdów z drogi wojewódzkiej nr 933 i stre-
fy eksploatacji Zakładu Górniczego Tau-
ron Wydobycie poza centrum gminy. Eli-
minacja uciążliwego ruchu tranzytowe-
go z centrum Brzeszcz i Jawiszowic oraz
zapewnienie połączenia lokalnego z
węzłem na drodze ekspresowej S1 po-
prawią codzienny komfort życia i bez-
pieczeństwo mieszkańców, wpływając
także na gospodarczy rozwój Brzeszcz –

mówi Iwona Gibas z Zarządu Woje-
wództwa Małopolskiego.

W wydarzeniu, które odbyło się
28 kwietnia, wzięli udział przedstawi-
ciele brzeszczańskiego samorządu, w
tym także zastępca burmistrza Łukasz
Kobielusz, sekretarz gminy Magdalena
Maj i skarbnik gminy Renata Dudziak,
zaproszeni goście i dziennikarze oraz
Katarzyna Węgrzyn-Madeja, dyrektor
Zarządu Dróg Wojewódzkich w Kra-
kowie.

Szacunkowa długość obwodnicy
Brzeszcz w ciągu DW 933 to ok. 3,9 km.
Budowa nowego odcinka drogi, w wa-
riancie preferowanym, realizowana bę-
dzie po zachodniej stronie miejsco-
wości przed torami kolejowymi i
połączy budowany węzeł drogi szyb-
kiego ruchu S1 „Brzeszcze” z DW 933.

Zgodnie z podpisaną umową,Wo-
jewództwo Małopolskie wraz z Gminą
Brzeszcze podejmą wspólnie działania
i przygotują dokumentację dotyczącą
zadania inwestycyjnego pn.„Budowa
Obwodnicy Brzeszcz”. Zadanie reali-
zowane będzie w ramach przygoto-
wania dokumentacji dla inwestycji dro-

gowo-mostowych, przy dofinansowa-
niu w ramach Regionalnego Programu
OperacyjnegoWojewództwa Małopol-
skiego na latach 2014-2020. Obecnie,
z uwagi na ogłoszenie przetargu i w
konsekwencji wyłonienie wykonaw-
cy, wartość ww. zadania wynosi 1 328
400 zł. Zostanie ono sfinansowane ze
środków unijnych, budżetu Woje-
wództwa Małopolskiego oraz z budżetu
gminy.

Podział kosztów jest następujący:
Województwo Małopolskie pokryje 75
proc. kosztów ponoszonych w ramach
wkładu krajowego w wysokości 358
800 zł (w podziale: 285 000 zł w 2023 r.
i 73 800 zł w 2024 r.), pozostałe 25 proc.
środków pochodzi z budżetu Gminy
Brzeszcze (95 000 zł w 2023 r. i 24 600
zł w 2024 r.). Dofinansowanie ze środ-
ków unijnych wynosi 850 000 zł.

Szacunkowy koszt budowy ob-
wodnicy Brzeszcz, wraz z wykupem
gruntów, to ponad 82 mln zł. Obwod-
nica Brzeszcz została ujęta na finalnej
liście zadań obwodnicowych przezna-
czonych do dofinansowania w ramach
Rządowego Funduszu Rozwoju Dróg.

Dokładnie 18 maja 1920 roku, w
godzinach popołudniowych, przy-
szedł na świat Karol Wojtyła, później-
szy Papież Jan Paweł II, a dzisiaj Świę-
ty Jan Paweł II – Patron Małopolski.

– Dzisiaj, w 103. rocznicę urodzin Ka-
rola Wojtyły, jesteśmy przede wszystkim
wdzięczni za Jego życie, kapłaństwo,
nauczanie oraz za to, że od blisko 3 lat jest
Patronem Małopolski – podkreśla mar-
szałek Małopolski Witold kozłowski.

– W imieniu całego Zarządu Woje-
wództwa Małopolskiego miałam za-
szczyt wraz z delegacją złożyć kwiaty
przy pomniku Ojca Świętego w Wado-
wicach i odwiedzić Bazylikę Ofiarowa-
nia Najświętszej Maryi Panny, w której
Karol Wojtyła przyjął chrzest. Dzisiejsza,
szczególna rocznica jest wspaniałą
okazją do modlitwy i podziękowania za
jego wielki pontyfikat i nauczanie, jakie
pozostawił nam wszystkim – dodaje
Iwona Gibas z zarządu województwa.

Karol Wojtyła, późniejszy papież
Jan Paweł II, mieszkał w Wadowicach
od urodzenia do ukończenia gim-
nazjum. Po maturze wyjechał z ojcem
do Krakowa.

Kardynał Wojtyła został wybrany
na papieża 16 października 1978. Od-

był 104 podróże apostolskie, odwie-
dził 129 krajów. Opublikował liczne
dokumenty: 14 encyklik, 14 adhorta-
cji apostolskich, 11 konstytucji apos-
tolskich oraz 45 listów apostolskich.
Jego pontyfikat trwał prawie 27 lat i
był jednym z najdłuższych w historii.

Jan Paweł II zmarł 2 kwietnia 2005
roku. Pogrzeb odbył się 8 kwietnia. Na
datę liturgicznego wspomnienia
błogosławionego Jana Pawła II wy-
brano 22 października, w rocznicę
inauguracji pontyfikatu papieża Po-
laka. Jana Pawła II kanonizował papież
Franciszek w Niedzielę Bożego
Miłosierdzia, 27 kwietnia 2014 roku w
Rzymie.

święty Jan Paweł II
Patronem Małopolski

22 października 2020 roku
ogłoszono św. Jana Pawła II Patronem
Małopolski. Stało się tak dzięki decyzji
watykańskiej Kongregacji ds. Kultu
Bożego i Dyscypliny Sakramentów z
5 października 2020 roku, potwier-
dzonej specjalnym dekretem. To była
niezwykła wiadomość dla wszystkich
Małopolan! Stało się tak dzięki wspól-
nym staraniom Metropolity Krakow-

skiego i władz Województwa Małopol-
skiego.

Taka decyzja to potwierdzenie sil-
nych związków, jakie do końca życia
łączyły Papieża Polaka z Małopolską i
jej mieszkańcami, z miejscem, w któ-
rym kształtowała się Jego osobowość,
życiowa postawa, a szczególnie sza-
cunek do każdego człowieka.

Małopolska zyskała swojego pat-
rona w roku 42. rocznicy wyboru Karola
Wojtyły na Stolicę Piotrową, jubileuszu
100-lecia urodzin Papieża Polaka i 15.
rocznicy Jego śmierci.To dla nas szcze-

gólny znak, który niesie nadzieję, że
Jego życie i działalność mogą dzisiaj
łączyć wszystkich Małopolan nieza-
leżnie od poglądów, wyznania czy tra-
dycji, do których się odwołujemy.

Historia Papieża Polaka jest nie-
rozerwalnie związana z Małopolską. To
tu, 18 maja 1920 roku w Wadowicach,
przyszedł na świat. Tu jako skromny
ksiądz z Krakowa rozpoczynał swoją
kapłańską posługę, która miała za-
prowadzić Go aż do Stolicy Piotrowej.
Wreszcie tutaj znajdowały się bliskie
Mu miejsca, do których później już
jako Papież często wracał – ukochane
Tatry, Sanktuarium Pasyjno– Maryjne
w Kalwarii Zebrzydowskiej, czy adres
na zawsze już związany z Jego
postacią – Franciszkańska 3 w Krako-
wie.
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Obchody Święta 3 Maja
w Brzeszczach i Oświęcimiu
Iwona Gibas z zarządu Województwa Małopolskiego wzięła udział w
obchodach święta Narodowego trzeciego Maja, które odbywały się w
Brzeszczach i Oświęcimiu.

– Dziękuję wszystkim Państwu, mieszkańcom, samorządowcom, strażakom,
harcerzom, naszym orkiestrom dętym i przedstawicielom duchowieństwa, za udział
w obchodach Święta Narodowego Trzeciego Maja. To ważne, że jesteśmy razem.
Szczególnie podkreślamy dzisiaj znaczenie słów takich jak wolność i odpowie-
dzialność, w tym właśnie odpowiedzialność za te nasze małe Ojczyzny – powie-
działa Iwona Gibas z Zarządu Województwa Małopolskiego.

Do udziału w uroczystościach upamiętniających 232. rocznicę uchwalenia
Konstytucji 3 maja mieszkańców gminy Brzeszcze zaprosił burmistrz Radosław
Szot. Tutejsze obchody zainaugurowała msza święta w intencji Ojczyzny w koś-
ciele św. Marcina w Jawiszowicach. Następnie składano kwiaty przed pomni-
kiem „Ku czci poległych na polu chwały mieszkańców Jawiszowic” w Jawi-
szowicach – Kółku. Podczas tych uroczystości Iwona Gibas z zarządu woje-
wództwa odznaczyła również, m.in. za ponad 60 lat pracy w charakterze in-
struktora harcerstwa, pana Józefa Duca, który decyzją Zarządu Województwa
Małopolskiego odznaczony został srebrną odznaką honorową Województwa
Małopolskiego – Krzyż Małopolski.

Na oświęcimskie obchody Święta Konstytucji 3 maja zaprosił mieszkańców,
samorządowców oraz gości prezydent Oświęcimia Janusz Chwierut. W wy-
darzeniu wzięli również udział posłowie Dorota Niedziela i Rafał Bochenek. Po
mszy św. w intencji Ojczyzny w salezjańskim Sanktuarium Matki Bożej Wspo-
możenia Wiernych, oświęcimianie przeszli tłumnie przez miasto w paradzie pat-
riotycznej. Kwiaty złożono przed Pomnikiem Niepodległości. Centralna część
uroczystości tradycyjnie odbywała się na Placu Tadeusza Kościuszki, gdzie wspól-
nie odśpiewano hymn Polski oraz oddano hołd twórcom Konstytucji, składając
kwiaty na płycie Grobu Nieznanego Żołnierza.

103. rocznica urodzin św. Jana Pawła II
18 maja obchodziliśmy kolejną rocznicę urodzin św. Jana Pawła II. Pamięć Papieża Polaka uczczono m.in.
w jego rodzinnym mieście – Wadowicach, gdzie kwiaty przy pomniku Ojca świętego złożyła Iwona Gibas
– członek zarządu Województwa Małopolskiego, wraz z radną województwa Danutą kawą.

Budowa obwodnicy Brzeszcz.
Pierwszy krok zrobiony



28 kwietnia w Oświęcimiu przeka-
zano kolejne umowy dla partnerów
Programu rozwoju ObszarówWiej-
skich, w ramach inicjatywy leA-
Der. z rąk marszałka Małopolski
Witolda kozłowskiego oraz Iwony
Gibas z zarządu województwa ode-
brali je przedstawiciele samo-
rządów, instytucji i organizacji.

– Cieszę się, że możemy dziś w Oś-
więcimiu przekazać Państwu kolejne,
opiewające na ponad 4 miliony złotych
umowy w ramach inicjatywy LEADER.
Wspieramy tu między innymi działania
Stowarzyszenia LGD „Dolina Raby”, mo-
dernizację Trzebińskiego Parku Rozryw-
ki w Myślachowicach, zadania ważne dla
gminy Brzeszcze czy projekt tak istotny dla
lokalnej społeczności jak budowa sieci
wodociągowej w Targanicach w gminie
Andrychów. LEADER to jedno z najbar-
dziej popularnych i rozpoznawalnych

narzędzi rozwoju obszarów wiejskich,
które wykorzystujemy w Europie od pra-
wie 20 lat. Inicjatywa ta służy aktywiza-
cji i wsparciu, ma być realną pomocą i za-
chętą dla mieszkańców – mówi mar-
szałek Małopolski Witold kozłowski.

– Zależy nam, by przedstawiciele lo-
kalnychspołecznościaktywniewłączalisię
w proces oddolnego podejmowania de-
cyzji i działań mających na celu poprawę
jakości ichżycia.Towłaśnieludzie,społecz-
ność lokalna jest najważniejszym ogni-
wem tego procesu – podkreśla mar-
szałek Witold kozłowski.

W spotkaniu w zamiejscowej agen-
dzie UMWM w Oświęcimiu wzięli udział
m.in.: burmistrz Andrychowa Tomasz
Żak, burmistrz Trzebini Jarosław Oko-
czuk, burmistrz Brzeszcz Radosław
Szot, Zbigniew Maryon – sekretarz
gminy Sucha Beskidzka, prezes Jan
Marcinek i wiceprezes Marek Palej ze

Stowarzyszenia LGD „Dolina Raby”,
Adam Potocki – dyrektor Trzebińskie-
go Centrum Kultury w Trzebini, Jan
Mrzygłód – prezes Zakładu Wodo-
ciągów i Kanalizacji sp. z o.o. (Andry-
chów), prezes Agnieszka Molenda-Ko-
pijasz i Dagmar Kopijasz z Fundacji
Pobliskie Miejsca Pamięci Auschwitz-
Birkenau oraz Roman Wcisło, zastępca
dyrektora Departamentu Funduszy
Europejskich UMWM.

– Dzięki otrzymanym środkom po-
wstaną m.in. place zabaw przy przed-
szkolach „Żyrafa” i „Słoneczko” w Brzesz-
czach, wielofunkcyjne boisko w Lgocie czy
Ambasada kreatywnej Sztuki i Rekreacji
w Trzebini. Zyskają również amatorzy ak-
tywnego wypoczynku rowerowego, wy-
brane projekty przewidują powstanie
ogólnodostępnego pumptracka w Brzesz-
czach oraz sześć punktów wypoczynko-
wych wraz z wyposażeniem na terenie
LGD „Dolina Raby”. Z troski o zachowa-
nie lokalnego dziedzictwa kulturowego
i historycznego sfinansowane zostaną
również niezbędne prace w historycznym
budynku byłej Karnej Kompanii Kobiet po-
dobozu KL Auschwitz, a także prace re-
witalizacji zabytkowego Domku Ogrod-
nika w gminie Sucha Beskidzka – mówi
Iwona Gibas z Zarządu Wojewódz-
twa Małopolskiego.

Całkowita kwota wsparcia wynosi w
tym przypadku ok. 4 mln 322 tys. zł. Oto
beneficjenci oraz zadania, które zostaną
dzięki dofinansowaniu zrealizowane.

Gmina Brzeszcze: Budowa obiek-
tów małej architektury w miejscu pub-

licznym w ramach zadania„Zagospo-
darowanie terenu rekreacyjnego – plac
zabaw przy przedszkolu Żyrafa i
Słoneczko”, dofinansowanie 64 tys. zł
(PROW, LEADER),

Gmina Brzeszcze: Budowa pum-
ptracka na obiekcie KS Górnik w Brzesz-
czach, dofinansowanie 263 tys. zł
(PROW, LEADER),

Gmina trzebinia: Zagospodaro-
wanie terenu rekreacyjno-sportowe-
go w Lgocie – budowa boiska wielo-
funkcyjnego wraz z ogrodzeniem,
dofinansowanie 127 tys. zł (PROW,
LEADER),

Gmina sucha Beskidzka: Rewi-
talizacja Domku Ogrodnika wraz z
utworzeniem mobilnej strefy rekrea-
cji z tradycyjnymi grami planszowymi
– szachy, dofinansowanie 40 tys. zł
(PROW, LEADER),

stowarzyszenie lokalna Grupa
Działania„Dolina raby”: Budowa in-
frastruktury rekreacyjno-turystycznej na
obszarze LGD„Dolina Raby” oraz pro-
mocja obszaru, dofinansowanie 417 tys.
zł (PROW, LEADER),

trzebińskie centrum kultury w
trzebini: Modernizacja i wyposażenie
Trzebińskiego Parku Rozrywki w Myś-
lachowicach pozwalająca na stworze-
nie Ambasady kreatywnej Sztuki i Rek-

reacji, dofinansowanie 309 tys. zł
(PROW, LEADER),

Fundacja Pobliskie Miejsca Pa-
mięci Auschwitz-Birkenau: Prace re-
montowe elewacji budynku byłej kar-
nej Kompanii Kobiet podobozu KL
Auschwitz Bor/Budy – historycznego
Miejsca Pamięci, dofinansowanie 100
tys. zł (PROW, LEADER),

zakład Wodociągów i kanaliza-
cji spółka z o.o. (Andrychów): Budo-
wa sieci wodociągowej wraz z dwiema
pompowniami dla miejscowości Tar-
ganice w gminie Andrychów, etap III:
dofinansowanie 3 miliony złotych
(PROW, gospodarka wodno-ściekowa).

W ramach Programu Rozwoju Ob-
szarówWiejskich na lata 2014-2020 oraz
inicjatywy LEADER działają w Polsce
324 Lokalne Grupy Działania. Podpisano
łącznie ponad 23 tysiące umów na rea-
lizację projektów objętych LSR. Zreali-
zowano liczne projekty służące rozwo-
jowi rynków zbytu produktów i usług lo-
kalnych. Powstało wiele inkubatorów
przetwórstwa lokalnego. Powstało kil-
kanaście tysięcy nowych etatów. Po-
wstało kilka tysięcy nowych przedsię-
biorstw.Kilkatysięcyprzedsiębiorstwroz-
winęło także swoją działalność. Utwo-
rzono tysiące nowych obiektów infra-
struktury turystycznej i rekreacyjnej.
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Wicepremier prof. Piotr Gliński
oraz ordynariusz bielsko-żywiec-
ki biskup prof. roman Pindel
otworzyli uroczyście Beskidzkie
Muzeum rozproszone Diecezji
Bielsko-Żywieckiej. – Otwieramy
wspólne dzieło wielu osób i insty-
tucji, które można określić mia-
nem nowej, mądrej i pięknej insty-
tucji – mówił wicepremier prof.
Piotr Gliński. W wydarzeniu wzięła
udział Iwona Gibas z zarządu Wo-
jewództwa Małopolskiego oraz
radny województwa rafał stuglik.

– Na tej pięknej podbeskidzkiej zie-
mi celebrujemy dziś bardzo podniosły
moment – otwieramy wspólne dzieło
wielu osób i instytucji, które można
określić mianem nowej, mądrej i pięk-
nej instytucji. To wyjątkowy projekt,
który łączy przeszłość z teraźniejszością
i przyszłością, który jest oparty na wie-
dzy i profesjonalnym podejściu do dzie-
dzictwa sakralnego i religijnego – po-
wiedział wicepremier, minister kultu-
ry i dziedzictwa narodowego prof.
Piotr Gliński.

Uroczystość otwarcia Beskidzkie-
go Muzeum Sakralnej Architektury
Drewnianej Diecezji Bielsko-Żywiec-
kiej odbyła się 11 maja w amfiteatrze,
tuż obok kościoła św. Mikołaja w Po-
lance Wielkiej.

– Beskidzkie Muzeum Rozproszone
Diecezji Bielsko-Żywieckiej to tury-
styczna perła o wielkim potencjale edu-
kacyjnym. Dzięki temu wspaniałemu

projektowi możemy dzisiaj podziwiać
odrestaurowane i bezcenne kościoły,
prawdziwe skarby sakralnej architektury
drewnianej. Dziękuję panu premierowi
prof. Piotrowi Glińskiemu, pani premier
Beacie Szydło, panu ministrowi Grze-
gorzowi Pudzie, ordynariuszowi bielsko-
żywieckiemu biskupowi prof. Roma-
nowi Pindlowi, samorządowcom oraz
wszystkim, którzy wsparli to unikalne
dzieło – mówi Iwona Gibas z Za-
rządu Województwa Małopolskiego.

W uroczystości wzięli również
udział m.in. minister funduszy i poli-
tyki regionalnej Grzegorz Puda, wice-
minister rodziny i polityki społecznej
Stanisław Szwed, poseł Rafał Boche-
nek, poseł Krzysztof Kozik, poseł Filip
Kaczyński, wicewojewoda małopolski
Ryszard Pagacz, radny województwa

Rafał Stuglik oraz wójtowie, burmist-
rzowie, przedstawiciele władz samo-
rządowych, instytucji i organizacji.

Wicepremier prof. Piotr Gliński
oraz zaproszeni goście zwiedzili rów-
nież okoliczne obiekty objęte praca-
mi w ramach tego projektu: kościół św.
Apostołów Szymona i Judy Tadeusza
w Nidku, kościół św. Andrzeja Apostoła
w Osieku oraz dawną szkołę i kościół
parafialny w Starej Wsi.

Projekt pn. „Beskidzkie Muzeum
Sakralnej Architektury Drewnianej
Diecezji Bielsko-Żywieckiej – udo-
stępnienie dziedzictwa kulturowego
Podbeskidzia poprzez nadanie no-
wych funkcji kulturalnych drewnia-
nym obiektom zabytkowym”był rea-
lizowany w latach 2019-2023. Pra-
com konserwatorsko-restauratorskim

poddano 7 bezcennych dla polskiej
kultury zabytkowych, sakralnych
obiektów drewnianych z terenu die-
cezji bielsko-żywieckiej: kościół św.
Wawrzyńca w Grojcu, kościół św.
Apostołów Szymona i Judy Tadeusza
w Nidku, kościół św. Andrzeja Apostoła
w Osieku, kościół św. Mikołaja w Po-
lance Wielkiej, dawną szkołę para-
fialną w Starej Wsi, kościół św. Andrzeja
Apostoła w Gilowicach oraz kościół św.
Apostołów Szymona i Judy Tadeusza
w Łodygowicach.

Projekt został zrealizowany przez
zespół pod kierunkiem ks. dr. Szymona
Tracza, historyka sztuki i głównego po-
mysłodawcy. – Dzięki tym działaniom
bryły kościołów oraz dawnej szkoły od-
zyskały historyczny kształt charaktery-
styczny dla drewnianej architektury
pogranicza śląsko-małopolskiego. Rów-
nocześnie pracom konserwatorsko-res-
tauratorskim poddano zniszczone po-
lichromie ścienne oraz bezcenne wy-
posażenie wnętrz – informuje Minis-
terstwo Kultury i Dziedzictwa Naro-
dowego.

Dofinansowanie projektu z UE
wyniosło blisko 17 mln zł. We wnęt-
rzach odrestaurowanych obiektów
zostały stworzone ekspozycje mu-
zealno-edukacyjne oparte o najcen-
niejsze zabytki sztuki sakralnej z te-
renów diecezji bielsko-żywieckiej.
Obiekty Beskidzkiego Muzeum Sa-
kralnej Architektury Drewnianej Die-
cezji Bielsko-Żywieckiej wraz z po-
zostałymi czternastoma drewnianymi
kościołami, znajdującymi się na tere-
nie województwa śląskiego i małopol-
skiego, tworzą wspólny szlak tury-
styczno-kulturowy.

Ponad 4 mln zł dla partnerów Programu
Rozwoju Obszarów Wiejskich

Beskidzkie Muzeum Rozproszone
Diecezji Bielsko-Żywieckiej otwarte



13 – 14 maja w warszawskim
targówku odbyła się duża kon-
wencja Prawa i sprawiedliwości
„Weekend ważnych rozmów –
Programowy Ul Prawa i spra-
wiedliwości”. Podczas tego wy-
darzenia prezes Pis Jarosław ka-
czyński ogłosił pierwsze propo-
zycje programowe. konwencja
odbywała się z udziałem eksper-
tów i najważniejszych polityków
ugrupowania. Wśród gości zna-
leźli się również przedstawiciele
mieszkańców powiatu oświęcim-
skiego.

Konwencja została podzielona na
kilkanaście paneli tematycznych, np.
gospodarka, rodzina, energetyka, rol-
nictwo, kultura, nauka i edukacja,
zdrowie, bezpieczeństwo, sport, po-
lityka zagraniczna itd. Podczas kon-
wencji Prawa i Sprawiedliwości toczyło

się wiele programowych dyskusji, w
których brali nie tylko udział politycy
PiS, ale i zaproszeni goście.

– W trakcie weekendowej debaty
programowej PiS w innowacyjnej for-
mule kontynuujemy rozpoczętą kilka-
naście tygodni temu pracę progra-
mową pod hasłem „Przyszłość to Pol-
ska”. Przedstawione tutaj propozycje
programowe partii stanowią rezultat
wielu rozmów przeprowadzonych z Po-
lakami – powiedział poseł rafał Bo-
chenek. – Podczas swojego podsu-
mowującego przemówienia prezes Ja-
rosław Kaczyński przedstawił Polakom
nowe konkrety PiS. Są to: 800 Plus od
stycznia 2024 roku, darmowe leki od 65.
roku życia oraz dla dzieci i młodzieży do
18. roku życia oraz darmowe autostra-
dy państwowe dla samochodów oso-
bowych – dodał rafał Bochenek.

Również samorządowcy Ziemi
Oświęcimskiej nie ukrywają zadowo-
lenia z tej dwudniowej merytorycznej
debaty i serii spotkań. – To właśnie w

przeciwieństwie do konkurencji PiS ma
program, który powstaje w trakcie spot-
kań i rozmów. Osobiście zdecydowanie
wybieram 800+, niż 8 gwiazdek. Tutaj
wybór jest prosty! Cieszę się ogromnie
z propozycji utworzenia w Polsce jednej
wielkiej strefy ekonomicznej. To po-
winno pomóc w rozwoju mniejszych
miast takich jakich jak Oświęcim – po-
wiedział Jakub Przewoźnik, radny
miasta Oświęcim.

– Padły nowe propozycje: 800+,
bezpłatne leki dla dzieci i seniorów
oraz bezpłatne drogi. A to dopiero po-
czątek oferty PiS. Drodzy Mieszkańcy Oś-
więcimia, przedstawiciele PiS tworzą
propozycje programowe podczas roz-
mów z Polakami, nie za biurkami w
urzędach – podsumował krzysztof
kuczek, oświęcimski radny.

Przemawiając na zakończenie
dwudniowej konwencji Prawa i Spra-

wiedliwości, prezes Jarosław Kaczyń-
ski mówił, że trzeba budować dobro-
byt na poziomie najzamożniejszych
krajów UE. Wymienił między innymi
Hiszpanię, Włochy, Francję oraz Fin-
landię. Podkreślił, że Polska musi iść
dalszą drogą szybkiego rozwoju.

W wydarzeniu w Warszawie
uczestniczyli m.in. prezes partii Ja-
rosław Kaczyński, premier Mateusz
Morawiecki oraz przedstawicie okrę-
gu wyborczego nr 30 – Oświęcim: b.
premier, europoseł Beata Szydło,
posłowie na Sejm RP Rafał Bochenek
i Krzysztof Kozik, radni miasta i
gmin, radni powiatu oświęcimskie-
go oraz członkowie i sympatycy lo-
kalnego PiS.
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Przedstawicie Ziemi Oświęcimskiej
w programowym ulu Prawa i Sprawiedliwości

„to się wydarzyło. to znaczy, że
się może wydarzyć wszędzie, na
całej ziemi” – powiedział swego
czasu Primo levi, włoski pisarz i
chemik pochodzenia żydowskie-
go, więzień obozu kl Auschwitz. te
słowa z pewnością zostaną zapa-
miętane z wizyty, jaką 22 kwietnia
złożyli w byłym niemieckim obozie
koncentracyjnym i zagłady kl Bir-
kenau adwokaci i aplikanci adwo-
kaccy z Izby Adwokackiej w Bielsku-
Białej, na obszarze której położony
jest Oświęcim.

Po odwiedzinach w obozie ma-
cierzystym KL Auschwitz w listopadzie
ubiegłego roku, zdecydowali się oni
przybyć w to miejsce ponownie, tym
razem, by przybliżyć dzieje byłego KL
Birkenau. Wizytę w Miejscu Pamięci
uświetniła obecność byłej więźniarki
Pani dr Barbary Wojnarowskiej-
Gautier (nr obozowy 83638), przy-
wiezionej do obozu wprost z ogar-
niętej powstaniem Warszawy w sierp-
niu 1944 r., jako 3,5-letnie dziecko.
Rangę wydarzenia podniosła także
obecność Prezesa Naczelnej Rady Ad-

wokackiej – adw. Przemysława Rosa-
tiego.

Wizytę rozpoczęto od złożenia
wieńców i znicza pod pomnikiem w
okolicach ruin krematoriów nr II i III
przez delegację Izby pod przewod-
nictwem Dziekana adw. Krzysztofa
Steca, a także przedstawicieli apli-
kantów. Następnie wraz z prze-
wodnikami Muzeum, w tym Panem
Markiem Bzdułą, odwiedzono blok
nr 16a, w którym więziona była Pani
Barbara Wojnarowska-Gautier. Kon-
tynuowano zwiedzanie – prze-

chodząc przez kolejne odcinki obo-
zu, w tym czasie wsłuchując się w
losy poszczególnych więźniów, ich
brawurowe ucieczki z obozu, a także
w tragiczne losy skazanego na
zagładę narodu żydowskiego, mając
w świadomości, że oto jest naj-
większy na świecie cmentarz bez
grobów. Po zwiedzeniu Miejsca Pa-
mięci odwiedzono także pobliskie
Centrum Dialogu i Modlitwy, w któ-
rym była możliwość wysłuchania
opowieści specjalnego gościa – Pani

Barbary, a także bezpośredniej z
nią rozmowy.

W tym miejscu podziękować na-
leży licznie przybyłym uczestnikom
wydarzenia, wśród których znaczące
grono stanowili aplikanci I roku Izby Ad-
wokackiej w Bielsku-Białej, co szcze-
gólnie cieszy. Oczywiście słowa po-
dziękowania skierować należy przede
wszystkim do Pani Barbary Wojna-
rowskiej-Gautier, przybyłej specjalnie
z Warszawy, której szczególnie zależy
na poznawaniu prawdy o tym miejscu
przez młodzież. Bądźmy czujni – Ausch-
witz nie jest tematem zamkniętym, lecz
historia pokazuje, że wydarzyło się i
może wydarzyć ponownie.

adw. dr rafał Guzik
– przewodniczący

Komisji Historii i Tradycji przy ORA
w Bielsku-Białej

Adwokaci i aplikanci złożyli wizytę
w Miejscu Pamięci Birkenau



– Należał Pan do liderów walki
o przywrócenie kolei na linii kra-
ków-Przeciszów. Warto było?

– Pewnie, że było warto! Walczy-
liśmy o to, aby nie zamykać tej trasy już
w 2012 roku, kiedy ówczesne władze
województwa małopolskiego cofnęły
finansowanie dla niej. Zrobili to zresztą
na podstawie błędnych analiz do-
tyczących frekwencji. Bo przecież,
żeby osiągnąć odpowiednią liczbę
pasażerów trzeba najpierw im dać od-
powiednią jakość przejazdu, no i prze-
de wszystkim regularność kursów.
Podjęto katastrofalną decyzję.

– szybko okazało się, że ludzie
głosują wsiadając do wagonów…

– Odkąd linia wróciła w paździer-
niku 2022 roku, w ciągu pierwszych 3
miesięcy skorzystało z niej 100 tysię-
cy pasażerów. W tym roku (do 11
maja) to już jest ponad 230 tysięcy pa-
sażerów. To świetny wynik, a przecież
dopiero czekamy na uruchomienie
dworca w Oświęcimiu i przedłużenie
do tego miasta trasy z Przeciszowa. To
z całą pewnością znacznie poprawi
frekwencję.

– Przed koleją przyszłość?
– Oczywiście, że tak! To był po-

tężny błąd i myślenie wyłącznie w
krótkiej perspektywie, żeby takie
miejsca jak nasze gminy położone
przy trasie kolejowej Oświęcim-Kra-
ków zostawiać wyłącznie na łasce
busiarzy. Byle szybciej i byle taniej, a

niewidzialna ręka rynku zadziała –
tak kombinowano. A to się na dłuższą
metę nie sprawdza! Busiarze jeździli
jak chcieli. Cierpieliśmy. Mieliśmy na-
wet poczucie krzywdy, że oto trafiamy
wreszcie do Małopolski (część regio-
nu, o którym piszemy należała wcześ-
niej do woj. bielskiego – przyp. red.),
a ona nas nie chce… No i cały czas
walczyliśmy. Do skutku. To jest
przełom i w tę stronę trzeba dalej

zmierzać. Jestem w ogóle zdania, że
transport publiczny, nie tylko kolejo-
wy, powinien stać się jednym z na-
szych, polskich priorytetów. To zada-
nie zarówno dla państwa, jak i dla sa-
morządu. Bo cywilizacyjnie i gospo-
darczo to szansa na rozwój dla wielu
miejsc. Trzeba w końcu stworzyć ka-
talog usług publicznych, których pod
żadnym pozorem nie wolno likwido-
wać, ani prywatyzować.

– Jakie widzi Pan korzyści z roz-
woju transportu publicznego?

– Wygodny, szybki i bezpieczny
transport publiczny, to szansa na
sprawny dojazd do pracy, to lepszy

dostęp młodych do rynku eduka-
cyjnego, a dla starszych do opieki
medycznej. I jeszcze budujemy więź
emocjonalną z regionem. Same plu-
sy! Zresztą, z tego co widzę, to po od-
tworzeniu naszej linii starsi sobie
od razu o jej zaletach przypomnieli,
a młodzi coraz bardziej doceniają, że
można usiąść, poczytać, pouczyć
się, podładować laptopa albo tele-
fon…

– Otwarcie dworca w Oświęci-
miu może sprawić, że i to miasto
urośnie?

– Chciałbym, żeby tamtejsze wła-
dze na to postawiły, bo warto przy-
ciągać do siebie mieszkańców dobrze
skomunikowanych gmin. Oświęcim –
w mniejszej skali niż Kraków – ale to
również liczne miejsca pracy, to szkoły
i szpital. Nasi mieszkańcy na pewno na
to zwrócą uwagę – gdy dojazd będzie
łatwiejszy. Ale i sam Oświęcim musi się
postarać, wyjść do nas z ofertą. Zresztą
sprawna kolej w rejonie Oświęcimia,
gdzie działają parki rozrywki w Zato-
rze, to także najlepsze lekarstwo na
korki, jakie tam powstają.

– Mówi Pan o regularności – na
razie do Podborów skawińskich
kursuje 17 par składów, a do Prze-
ciszowa 10. Jest szansa na zwięk-
szenie częstotliwości kursów do
Przeciszowa?

– Nie odpuszczamy! Zabiegamy
o to. I muszę powiedzieć, że to się na
pewno będzie zmieniać. Liczę, że
już wkrótce przybędzie składów, a do
tych 17 par dojdziemy w dłuższej per-
spektywie. Ale to nie jest jeszcze na-
sze ostatnie słowo w sprawie kolei!
Ruszamy z nowym tematem: rewi-
talizacja linii kolejowej 103, czyli tra-
sy Trzebinia – Spytkowice – Wado-
wice. Namówiłem do tego już bur-
mistrzów Trzebini, Wadowic, Zatora
i Alwerni oraz Wójta Tomic. Chcemy
odtworzyć tę trasę i docelowo ją

włączyć w system szybkiej kolei aglo-
meracyjnej.

– Dobrze brzmi.
– Musimy to robić. Wykluczenie

komunikacyjne musi zniknąć. Na
każdym poziomie. Uruchomiliśmy
także niedawno – samorządy we
współpracy ze starostwem – dwie li-
nie autobusowe do Wadowic. Jeszcze
pozostają do skomunikowania nie-
które przysiółki – niech ich miesz-
kańcy też mogą sprawnie dojechać
przynajmniej do przystanków kole-
jowych i autobusowych. Dlatego pla-
nuję utworzenie linii gminnej. Dobra
komunikacja publiczna to okno na
świat.

Rozmawiał:
Wojciech stafiński
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Kolejowe okno na świat
Rozmowa z MARIUSZEM KRYSTIANEM, wójtem Spytkowic,
współautorem odtworzenia linii kolejowej Kraków-Oświęcim

Odkąd linia wróciła w październiku 2022 roku,
w ciągu pierwszych 3 miesięcy skorzystało
z niej 100 tysięcy pasażerów. W tym roku
(do 11 maja) to już jest ponad 230 tysięcy
pasażerów.



W biurze okręgowym Pis w Oś-
więcimiu odbyła się konferencja
pod hasłem „sprawdzam tuska”.
Przecież Donald tusk nie próżnuje.
Objeżdża Polskę, spotyka się z wy-
borcami i składa kolejne brawuro-
we, często sprzeczne ze sobą obiet-
nice… W spotkaniu uczestniczyli:
Mariusz krystian – pełnomocnik
Pis w okręgu wyborczym nr 30,
Marek Polak i Filip kaczyński –
posłowie na sejm rP, Izabela
Miłkowska z biura poselskiego
krzysztofa kozika oraz Jakub Prze-
woźnik i Waldemar Łoziński – rad-
ni miasta Oświęcim.

– „Sprawdzam Tuska” to cykl kon-
ferencji, które odbyły się w każdym

okręgu, w trakcie spotkań parlamen-
tarzyści PiS przypomnieli, jak zacho-
wywali się politycy Platformy Obywa-
telskiej i opozycji, w chwili gdy podej-
mowane były decyzje dotyczące klu-
czowych reform z punktu widzenia mi-
lionów Polaków. Pokazaliśmy, jak
obłudne i nieprawdziwe są dzisiejsze wy-
powiedzi polityków z Platformy, zwłasz-
cza Donalda Tuska, biorąc pod uwagę
konkretne głosowania w sejmie w spra-
wie „500 plus”, podniesienia kwoty wol-
nej od podatku czy obniżeniu podatku
PIT z 17 do 12 proc. Sprawdzamy Tuska
i polityków PO na konkretach – pod-
kreśla poseł rafał Bochenek.

– Dzisiaj politycy PO są niewiary-
godni, okłamują po raz kolejny polskie

społeczeństwo i my mówimy „spraw-
dzam”. Sprawdzamy Tuska, jego ko-
legów partyjnych, jak głosowali w
tych kluczowych głosowaniach. Bę-
dziemy to przypominali, bo uważamy,
jako politycy PiS, że wiarygodność
jest w polityce rzeczą kluczową i trze-
ba o tym przypominać – mówił rafał
Bochenek.
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Nadesłane do redakcji

Z cyklu „Znani, którzy
odwiedzili Osiek”
Julian Fałat – malarz

Julian Fałat, syn organisty z TULIGŁÓW w Bieszczadach (obecnie Ukrai-
na). Urodził się 30 lipca 1853 r. Zmarł w Bystrej na Śląsku – 9 lipca 1929 r.
Uczył się od 1869–1871 r. u W. Łuszczkiewicza w krakowskiej SSP. A od 1878-
1880 r. w Akademii Monachijskiej. Wiele podróżował po Europie. W 1885
roku odbył podróż dookoła świata. Malował na dworze Cesarza Wilhelma
II. W 1895 roku został Rektorem SSP w Krakowie. W 1910 osiadł w Bystrej
/ Bielska – Białej. W początkowym okresie Fałat dużo rysował i malował.
Malował akwarelą motywy pejzażowe, zimową scenerię, motywy dzikiej
zwierzyny, pejzaże Litwy, Polesia, pogórza Beskidu Śląskiego, widoki sta-
rego Krakowa, sceny polowań, portrety, typy ludowe. Posługiwał się tech-
niką olejną, gwaszem, pastelem. Najchętniej malował akwarelą. Wirtuo-
zeria i wrażliwości na kolory, oddanie barw światła pozwalają zaliczyć go
do najwybitniejszych akwarystów w Polsce. To ogólna biografia w pigułce
dla zapoznania się z jego działalnością, twórczością oraz osiągnięciami.

My skupimy się na pobycie wielkiego artysty malarza w naszej prze-
pięknej okolicy, jaką jest niewątpliwie OSIEK. Fałat lubił spędzać swoje życie
wśród ziemiaństwa np. z Rudzińskimi z OSIEKA z którymi się prawdziwie
zaprzyjaźnił. Od lat 90. dziewiętnastego wieku, często przebywał odwie-
dzając gościnny dom Państwa Oskara i Gabrieli Rudzińskich. W czym nic
dziwnego, bo zawdzięczał im wiele. To przecież Oskar Rudziński, ówczes-
ny właściciel pięknego i świetnie prowadzonego majątku OSIEK, poma-
ga mu kupić willę w Bystrej / Bielska – Białej zamienioną od lat w muze-
um artysty o nazwie – „FAŁATÓWKA”. Ważne jest, że FAŁAT pokochał Ru-
dzińskich i ich OSIEK z przyległościami całym swoim sercem, a to miał
gorące, co stwierdza również niezgorszym. Oto skrót niektórych obrazów
powstałych w Osieku: Pejzaż ze stogami, kościół na wzgórzu, sianokosy,
polowanie na kaczki, pejzaż z łodzią, bociany, rozlewisko, pejzaże zimo-
we, kapliczka, zachód słońca na mokradłach, dzikie gęsi, rybitwy, oraz jego
ulubiony staw BONAR, portrety młodych panów Rudzińskich i wiele innych,
które zaginęły lub znajdują się w prywatnych rękach kolekcjonerów.

W swych listach pisał do Gabrieli Rudzińskiej, że OSIEK będzie naj-
ważniejszy i figurował obok Nieświeża (POLESIE) innej ukochanej krainy
malarza.

Fragment listu:„Tak bym coś namalował ze stawów, obraz z mewami
i czajkami, który naszkicowałem w czasie spuszczania BONARA Wielkie-
go, ogromnie się podobał i znalazłbym nabywców, ale nie ukończyłem go.
W tej chwili nie mam dość energii do skończenia. Tak bardzo chciałbym
zobaczyć Osieckie stawy i myślami jestem w OSIEKU i w Łękach, ale nie
tylko na stawach. Myślę ciągle o Osieku i o tych polskich lagunach, które
przez tyle lat inspirowały moją sztukę”.

Pisząc to opracowanie, mam pewien niesmak oraz pretensje do his-
toryków, że w wielu opisach, artykułach prasowych i historycznych, po-
byt i twórczość Juliana Fałata w OSIEKU jest marginalna lub pomijana. A
jest to bardzo ważny aspekt w twórczości Juliana Fałata. To również wiel-
ki zaszczyt dla ziemi Osieckiej, że gościła tak wielkiego artystę. Artystę świa-
towego formatu. Zachęcam Przedstawicieli Kultury w Osieku do zorga-
nizowania plenerów malarskich pt. „Śladami FAŁATA” w miejscach gdzie
artysta malował przepiękne akwarele. Miejsca, które z tak wielką miłoś-
cią i szacunkiem opisuje w swoich listach i wspomnieniach. OSIEK oraz roz-
lewiska Łęk, na zawsze pozostaną wybranym miejscem, jako Mekka
owocnej i twórczej pracy w życiu tego wielkiego artysty.

Jan Neczek

Prawie 100 lat temu polski po-
eta Julian tuwim – w utworze pt.
„Do prostego człowieka” wzywał
przede wszystkim do pacyfizmu
oraz zwracał uwagę na manipulacje,
jakim poddawany jest lud przez
rządzących. truizmem jest twier-
dzić, że minął wiek, mamy smar-
tfony, media społecznościowe, a
sytuacja opisana przez poetę nie
uległa zmianie. czyż nie„łudzą ko-
lorowym godłem” i nie „judzą his-
toryczną racją”?

trzeba zapytać o elementarny
szacunek

Nie o „świętych wojnach” jednak
w tej odsłonie„Kroniki”. Użyłem słów
poety po to, by zapytać o szacunek do
prostego człowieka w mojej co-
dziennej praktyce adwokackiej. Częs-
to zdarza się, że przy okazji spraw w
szczególności z urzędu, trafiają do
mnie ludzie prości. Dawniej powie-
dzielibyśmy ledwo piśmienni, dziś –
nieraz bez wykształcenia, żyjący w nie-
dostatku, schorowani i w ten sposób
wykluczeni społecznie. Mówią: „Nikt
nas nie rozumie! Zamykają przed
nami drzwi! XYZ mi dokucza, a policja
nie chce przyjąć zgłoszenia, bo to ze

stopy cywilnej! Dlaczego ZUS odmó-
wił mi renty? Jak mam pracować z ta-
kim zdrowiem?”.

kto ma temu człowiekowi
pomóc?

Kto ma im pomóc? Czy mam im
tych ludzi odesłać z kwitkiem?
Źródłosłów słowa„adwokat”– z łaciń-
skiego ad vocatus, czyli „wzywać na
pomoc”– daje odpowiedź. To właśnie,
w pierwszej linii walki o sprawiedli-
wość my – adwokaci, musimy tłuma-
czyć, wyjaśniać zagadnienia prawne,
czy po prostu przygotować pismo,
pójść na rozprawę.

Bywa i tak, że po wyjściu z sali roz-
praw, taka osoba nawet nie wie, czy
wygrała sprawę, czy przegrała, bo
sąd „coś mówił o jakichś siedmiu
dniach i doręczeniu wyroku”. To na nas
spoczywa obowiązek przełożenia z ję-
zyka prawniczego na polski wyrażeń
użytych przez sędziów, urzędników
itd. Pouczenia wręczane takim oso-
bom są po prostu dla nich nieczytel-
ne, a te ustne po wydaniu rozstrzyg-
nięcia – czytane jak w reklamach le-
ków o konieczności zapoznania się
ulotką – w przyspieszonym tempie, w
żaden sposób nie pomagają. Oczy-

wiście są wyjątki – są sędziowie, któ-
rzy wyjaśniają stan prawny do mo-
mentu, aż dostrzegą, że strona go
zrozumiała, nie używając przy tym
górnolotnych określeń, ale języka po-
tocznego dopasowanego do adre-
sata.

A przecież od maluczkich
wiele zależy

Trzeba zrozumieć, że kluczem do
zwycięstwa jest dotarcie do prostego
człowieka. Od„maluczkich” wiele za-
leży, ich głos waży tyle samo, co głos
profesora, lekarza, prawnika. W koń-
cu demokracja to władza ludu. Ten, kto
to zrozumie, ten zwycięży. Innym za-
wołają:„Bujać – to my, panowie szlach-
ta!”.

dr rafał Guzik – adwokat

krONIkA PrAWNIkA

„Do prostego człowieka”

Sprawdzili Tuska także
w Oświęcimiu. Karuzela
obietnic przewodniczącego PO



16 maja odbyło się zebranie
rady Osiedla zasole. zebranie do-
tyczyło wkrótce otwierającego się
centrum obsługi turystów przy Pań-
stwowym Muzeum Auschwitz-Bir-
kenau, problemów z tym związa-
nych, problemów z parkowaniem
na osiedlu Pileckiego, rozmawiano
także o braku inwestycji na tym
osiedlu.

Spotkanie prowadził przewod-
niczący Rady Osiedla Zasole Michał
Chrzan oraz przewodniczący Zarządu
Osiedla Zasole Jerzy Poniedziałek. Padło
wiele cierpkich słów ze strony miesz-
kańców, odnośnie do problemów z
parkowaniem, pomijania przez prezy-
denta miasta Janusza Chwieruta w in-
westycjach osiedla Pileckiego, braku na-
leżytej komunikacji z Urzędem Miasta
i całkowitym lekceważeniu przez mu-
zeum Rady Osiedla Zasole, czyli miesz-
kańców, bo przecież w ich imieniu
działa rada.

Oberwałosięteżdowódcyjednostki
wojskowej,chociażmamwrażenie,żeon
jakojedynypodszedłdoporuszanychte-
matów z ogromnym zrozumieniem,
czego już nie można powiedzieć o jego
zastępcy. Przysłuchiwałem się z uwagą
tej burzliwej dyskusji i w całej roz-
ciągłości popieram stanowisko miesz-
kańców. Zapytałem wiceprezydenta
Andrzeja Bojarskiego, dlaczego osiedle
Pileckiego jest pomijane jeśli chodzi o in-
westycje z Oświęcimskiego Strategicz-
nego Programu Rządowego. W odpo-
wiedzi usłyszałem, że takie inwestycje
były prowadzone na tym osiedlu w
pierwszej kolejności.Tego jednak nie po-
twierdzają mieszkańcy, więc napisałem
interpelację w tej sprawie do prezy-
denta, a odpowiedzią podzielę się z
Państwem w kolejnym numerze.

To nie jedyna wypowiedź wicepre-
zydenta,któramocnobulwersuje.PanBo-
jarski powiedział, że właśnie napisali pis-
mo do ministra kultury prof. Piotra Gliń-

skiego w sprawie dodatkowego parkin-
gu. Prezydent na kilka tygodni przed
otwarciemnowegocentrumobsługitu-
rystówpisze„list”dopremiera…Tojakaś
kpina. A gdzie był prezydent przez kilka
lat?Nasuwasiępytanieczypismozostało
napisanedoministerstwa,żebyprzysłonić
swoje lenistwo i brak reakcji? A może te-
raz pojawią się bilbordy miejskie z napi-
sem„kłopotyzparkowaniemnaZasoluto
wina Premiera”. Dlaczego piszę o braku
reakcji? Otóż jak mnie poinformował
przewodniczącyJerzyPoniedziałek,Rada
OsiedlazapraszałanaspotkaniaDyrektora
Muzeum, aby z odpowiednim wyprze-
dzeniemomówićwszystkieproblemy,lecz
niestety nikt dla nich nie znalazł czasu.
RadaOsiedlaskładałapropozycjemiejsc
podbudowęparkingówdoUrzęduMias-
ta, to niestety również zostało zlekce-
ważone.Tojestwłaśniebrakreakcji,tojest
lekceważenie mieszkańców.

Na koniec zapraszam do czytania
„Kuriera Oświęcimskiego”, piszę w nim
o problemach mieszkańców, nawet
gdy to jest „niewygodne” dla prezy-
denta. W kolejnym numerze zapra-
szam na rozmowę z przewodniczącym
Zarządu Osiedla Zasole, panem Je-
rzym Poniedziałkiem, to będzie bardzo
ciekawa lektura.

Waldemar Łoziński,
radny miasta Oświęcim
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Obchody 3 Maja oraz Dnia
Strażaka we Włosienicy

tegoroczne obchody święta konstytucji 3 Maja połączono z obcho-
dami Dnia strażaka. W tym uroczystym dniu pod pomnikiem„Orzeł Nie-
podległości” zgromadziły się reprezentacje wszystkich organizacji
działających w sołectwie Włosienica.

Krótkie przemówienie na temat historycznego znaczenia tego dnia
wygłosił sołtys Władysław zaliński. Zwrócił uwagę, iż 3 Maja to nie tylko świę-
to Konstytucji 3 Maja, ale również Matki Boskiej Królowej Polski. Szczególną
uwagę zwrócił na to, iż wolność nie jest dana na zawsze i trzeba o nią cały czas
walczyć. Sołtys złożył również życzenia dla strażaków z okazji dnia świętego
Floriana. Na zakończenie przedstawiciele poszczególnych organizacji złożyli
kwiaty pod pomnikiem. kMk

z notatnika radnego

Awantura na zebraniu
Rady Osiedla Zasole
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